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Redaktor 


Dnia 14 grudnia u. r. w godzinach popoludnio- 

wych prezes Klubu, poseł Dębski zawiadomił mnie, 
że 18 posłów z Brylem, Pawłowskim i Plutą na czele 
po złożeniu oświadczenia opuściło Klub P. S. L.. osobno 
zus złożył oświadezenie i Klub opuścił także poseł 
Toczek. 
Gdy zapytałem, dlaczego to uczynili, odpowie 
dział mi poseł Dębski: „Nie wiem, gdyż Klub przedtem 
w głosowaniu nicmal jednogłośnie przyjął poprawki ku- 
misji klubowej, dotyczące reformy rolnej. Do komisji 
klubowej, która je przygotowała, wchodzili między iri- 
jymi Toczek i Janeczek, a Pawłowski był jej referen- 
tem na plenum Klubu“. 

— Czemże uzasadnili swoje stanowisko w od 
czytanych deklaracjach? — zapytałem. 

— Tem, że potrzeby ludności nie są zaspokojone, 
a projekt ustawy o parcelacji i osadnictwie nie odpo- 
wiada interesom chłopów, ustawa zaś o podatku mająt- 
kowym jest dla nich krzywdząca, a posłowie Pluta i Pa: 
wlowski twierdzili w poprzednich swoich przemówie- 
niach, że nie znali treści układu, zawartego pomiydzy 
Klubem P. S. L. i prawicą i że zostali nim zaskoczeni. 

— Czy zdają oni sobie sprawę z tego, że krokiem 
swoim rozbijają większość i obalają rząd, przekreślają 
zobowiązania prawicy, dotyczące reformy rolnej i in- 
nych spraw, unicestwiają pracę nad naprawą skarbu, 
iak daleko już posuniętą, niszczą rozpoczętą akcję rzą- 
u, dctyczącą dostarczania ludności opału, soli, nafty 
zmiżonych cenach i przerywają przygotowania rządu 
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Kraków, dała 13 stycznia 1924 r. 


Wychodzi co niedzielę, 


Józet Rączkowski. 


Tygodnik polityczny, społeczny, oświatowy, poświęcony sprawom ludu polskiego, 
Naczelny organ Polskiego Stronnictwa Ludowego. : 


Cena numerus 


50.000 nalzp, 


Ogłoszenia; 120.080 zap. za wicrss 
milimetrowy, Cena obowiązuje 
od ogłoszenia w nagłówiu. 


naczelny: 


tajemnic rozłamu. 


nosi, że jest w stanie zaprzestać druku marek polskich 
na potrzeby państwa od dnia 16 grudnia, o ile nie bę: 
dzie przeszkód natury politycznej? 

— Przypuszczam, że kierownicy dobrze o tem 
wiedzą — odpowiedział mi prezes Dębski — nie wiem 
jednak, dlaczego to czynią. 

Na tem skończyla się nasza rozmowa, w następ- 
stwie której zwołałem Radę ministrów, która uchwaliła 
podanie się do dymisji rządu, straciwszy podstawę swo- 
jego istnienia przez rozbicie większości. 

Qd dość dawna już kuto potajemnie zamach na 
całość stronnictwa i na rozbicie większości, odbywały 
się zebrania, na których brano „słowo honoru“ od ucze- 
stników, że będą milczeli, „jak grób”, o czem na parę 
dni przed wybuchem wiadomość tu doszła do mnie, 
rzecz dziwna, z Krakowa. A jednak Pluta i Pa- 
włowski należeli do grona posłów, 
którzy znali szczegóły najdrobniej- 
sze układu, zawrzeć się mającego 
ze stronnictwami „ósemki“, oni przygotowali decyzję 
Klubu i innych władz partyjnych, na wielu, wielu ze- 
braniąch Pawłowski jak najwięcej encrgicznie i gorąco 
wzywał do spiesznego zrealizowania ukladu w imię pań- 


iSiwowego i ludowego interesu, nie dając nawet czasu 


do namysłu. Żyją świadkowie i istnicją protokóły, które 
to potwierdzą, a panowie ci zechcą sobie przypomnieć, 
w jakiem gronie i w czyjej obecności to wszystko się 
działo. W dniu 17-go maja 1925 r. Brył w mieszkaniu 
p. senatora Zdanowskiego był obecny przy ostatnich 


lo dostarczenia jej także i innych artykułów, że dziś |szczegółach układu, stawiał nawet poprawki, które zo- 
pstałem pismo od ministra skarbu, w którem mi do- lstał$ przyjęte, a nie podpisał sam ukladu dlatego, że 


7 sł a kuńgeco układającego się stronnictwa pod-]Rowey idą i pójdą z zasady przeciwko niej, th u- 
pisalo tylko po 2 pełnomocników, a-więć za Szronnictwajzuttowcey a tego zagadnienia zrobili hasło, którem 
Ludowreo podpisy swoje położyk dr Kiemnik i-ja, ze żyją i żyć chcą, ży dzi, zwłaszeza centrowi, nigdy jej 
Zwiazku Iudowo-Narodawegu p. Głąkińsui i Seyda. [nte poprą, jak teź i Niemcy, którzy przeciw projektowi 


s 


a Uh ześcśjańsicoj Demolameji pp. Korfanty i Chaciński. ustawy wnieśii skargę aż do Ligi Narodów. Inne mniej- 
. A jak zaekowali się panowie ci w ostatniej chunii „szości narodewe zgodziłyby się na ustawę, ale pod was 


nad rozbicicii? 


Oto na kilka dni przedźtem posetjromiędzy siebie. 


Pluta w obecności posłą Dębskiego w mojem biurze 
po dluźszej 
pracy, dał mi | yty kj prz van zełc z 0 
mie, że o żadwych rozłamach nie my 
Sti 2 chce wspólnie i lojainie współpracować, ażwiad- 
czzjąc przytem, że nie 
z rebotą Bryla, z pad adresem Toczka nie sezę- 
dził słów oburzenia, a nawet pogardy. Tak! — Dnia 
G-lLegogrudnia o godzinie I szej w poludnie poseł 
ziemi rzoszowskiej, Andzzej Płuta, dał słowo 
przez uroczyste podanie sęki na to, że mie wie o spra- 
wach, w „których sam brat wybitny udział, dał slowo, 
że wspólnie i lożwikic wapółpraao- 
wać kgdózie, że mie myśli o rozbigin 
ani Klubu, ani też stronnictwa 
a w dniw tge tegoż samego miesią- 
ca, Andrzej Prota wiceprezes Ktu- 
Łu, razem z Brylem i foczkiem Klub 
ten rozbił. 

Jakież to rzeczowe przyczyny spowodowały tych 
panów do ziiszczenia własnemi rękami daiela, przy ich 
udziale stworzonego? ` 

Przecież sprawa ustawy rolnej, która ciągnęła się 
przez kuka miesięcy, była przodmiatem gorącej rozprą- 
wy na Sejmie 1 magła "pyć przed Świętami załatwioną, 
ten wielkiej miary pestułat ludowy, będący równocze- 
śmie wielkiem zagadnieniem państwowem, miał być 
nare cię spełniosy. Czionkowie Klubu, zasiadający 
w komisji rolnej s ramienia Klubu, zgodzili się na pro- 
jekt ustawy, poseł Pluta był członkiem 
komisji rotnej na jej posksizeniach bywał | a- 
wiawski, członkowie Klubn głosowali tak za po- 
saczególnemi paragrafami, jak też i za całością ustawy. 
któa, zaznaczyć nale ży, w sfosunku do układu zostadn 
paw et ZNACZNA ROSET ona. Pk pracy, przygotowany 
sprzez niert fort rólnych, p. Qsieckiego, 
a przewidujący rozpasnelowanie” XK. morgów ziemi 

w r. 1924, zassiy był tym panem, znane im były poczy- 
niene prée? sicgo przygo Sa w celu przyjścia È po 
meca parezłaniom i i eczduikosz, a to przy odbudowie 
fraza destirczenm uraterjałów i tamitro kredytu azcz 
zzelernpiewauwy Pank romy * utworzyć się mające jes 
fije Wiedzie om, że dankt tym zabiegom a także 
jem ej po wee. mir Osiiehi uzyskał wstawienie w bu: 
'dże' na rok Lieżący na potrzeby ozadnictwa 9 ailiezów 
ziotyci poiskieh, że włożył eałą duszę W te, „by zABS- 
griewe atosi kt uregulow: A AF wszystłń: pzysotować 
tak, by karziona dotąd fraxczatwi i Me b 5 mi Bede 
nEŻy., Fafaliz.MactsZCie LOWE I yć "sobie 
wasztł pracy, by-piństwa vmocniku się Ra wschodnich 
i zachodnich «reaarach, by przez przeprowadzenie Ye- 

> Autry rolnej asunqć naresacie przeszkodę do spokojnej 
pracy i basi agitacyjne stronnictw wywrotewy"h. z 
Wiedziel dalej, bọ tu rzecz ogólnie mana, że a 
ib i radyksłniejsza rderma relma przy pomocy lewicy nie 


EE. ce 


rozmowie, w Której omawiano kierunek | ry 


ma niec wspólnego wierzyć w uczciwość polityczną, która nakazuje dotrzy- 


Zn a a meme _ a o. 


ae nigdy przeprowadzona, bo socjaliścii N.P.|i wspomnę o daninie lasowej, któremi te stronniet 


ironkiem, że zieńie, będące w rękach polskich, rozbiorą 


A przecżiea nikt mie jest tak naiwny, 
uwierzyć, że my sami potrafimy 
przeprowadzić ustawę bez pomocy 
wry éh. 

A gdy się wasystko to wieadzrało, mialo się prawo 


imywxć zobowiązań; wierzyć w uroczyście dawane sło- 
wo przez ludzi, zajmujących tak poważne stanowiska, 
Mindo. się prawo i podsiawę wierzyć, ża ponad oso- 
bisten ambicjami i interesami górować będzie interes 
państwa, nakazujący zdobyć się na pewne ofiary i wy- 
urzysnałość, górować będaie inteves szerokich mag. lud- 
boi, A szszegówiej włościańskiej, któr nareszcie p 
ma może prienwszy "miała dostać coś renincgo, 
Niało się prawo wierzyć, że gdy prase nad uzdro- 
mieniem Słosunków w państwie posunęły się tak da- 
leko, że tyłka kilki" tygodni dzieliło nais od początku 
peprajwy, nie znajdzie się nikt w granie jego kolegów, 
inogycy się zdldbyć na smutną odwagą burzenia, . bea 
myśli © jurze. 
Mino się prawo wierzyć, że zak to nawet miało 
miejsce, to ważący się ma ten krok, byfiby o tyle lojalni, 
że o woch zamiajrach  poinfonmonaliby przynajmnieg 
prezesą Kłubu. 
Tak bowiem dzieje się wszędzie, gdzie istnicje ad- 
powieziałneść za swoje czynny i pryimitywna bods 
nczejwość polity czna, "Tu stalo się inaczej ioi dziw- 
nego, gdyż komeowde objęli ci, ca ta 
łatwo deptzą własno słowo i ei e 
kłam zadają własnym słowom icz 
nom, ci; cą łatwo uciekają ad uroczysych zobowiąze 
i układów bez. pitini Powodów, ci, cu w sposób pod- 
dgy zddkywozyk * własłie diisto, zobiąę największ 
krzywde Mdbwi, a udając równocześnie „obrońców” 
hida, ” 
Od creu rozbicia większeści przes Piute, Bry 
i Pawłowskiego i usuniecia she rządu, na nież, opartego, 
Gł steru, mija tray tygudnie. Siedzę srotwjnie, nie za- 
bierająćc glom,  Zasypzwany jednak testami o pow 1 
mega mierna posturawitam fe przerwać dla nipis» 
na gncdich wwa, dóży czycych tech wydarzeń. 
Zastamewiajjo się nad wypoxkwmi | mami, wi- 
rzy mieni kierowani. jak też i tymi, co się dalh użyć, jar 
narzędzia, Byt w oaront roztówi, dokemany Przez Dae 
skiego od kruku Bryla, Paw lowskiege i Fiuty, aai 
Ehjä kote p tego przed utwamenłom więkwośł 
a b;ż o tyle pany veod, że to wyrośnie wprzód: myk 
nakit. Przyznać wiee trzeba, Że to Ly! krok, w $ 
rym memm brio dojrzec am ażastzau, ani Obuz 
Nie chee w. tej chwi hape s'e w szermeg oiT 
komu paki, zawarty pomtedey prawieą j lud: TIB: 
mogł przynieść szkodę, pomijam wagięce państwowe 
natu, które dily wszystkiek powinny być współ 
a We nas (u byly decydujące, Fotkuę natomiast ju 
Proy społecznej, w ezezegómio sprawy refommy rol 


prawicowe miały okupić swoją współpracę z ludoweami, 
a które w sposób bardzo wyreźżny godziły w stan posa- 
dama mocodawców tych stronnictw. W interesie więc 
dobrze zrozumiałym dla P. S. L. i ludu polskiego leżało 
dotrzymanie układu, nie zaś w interesie tych tylko, któ- 
rxy bądź co bądź micli za niego zaplacić. Wiedząc v tem 
dobrze, zaraz po objęciu swoich obowiązków miałem 
Etałe obawę, że przeważy tam, jak zawsze dotąd bywało, 
interes prywatny nad interesem państwa i że któreś ze 
stronnictw prawicowych układy te zerwie, aby ofiary 
uniknąć. albo ją na dalszy plan odsunąć. Do tej obawy 
uprawiiały mnie głosy prasy obszaaniczej i konscrwaty- 
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łudnośej uboższej, szlecłam | imnyn vstytuejom po zał 
żonych eenach z lasów prywninyzh. Wawelek dokona 
nego rozbicia minister rolnictwo mie zdąży! jua dać ped. 
pów. Rozporządzenic zawisło w pe 
wietrzu. P. Dryl, który ckciał Sweaarmiacn tabie 
rać całe lasy, uratował ich ou oddania bodaj jednej ga 
łęzi, Wskutek tych wypadków zatamowana tó 
wnież została akcja dostarczania 
ludności po cenach znizonych drze. 
wa opałowego z lagów państwo 
wych. 

Rozpoczęta pzez rząd akcja dostarczania stopnio- 


wnej, jak „Czasu”, „Błowa Wileńskiego", „Przeglądu wo ludności uboższej dla wszystkich powiatów suli 
Mionna ńelzie ore" i Rz znanskie 1 i | ra BSE 4 A 8 p, R: d fi 
Ziemiańskiegć", „Dziennika Poznańskiego“ i innych, nafty, a węgla w powiatacii bezleśnyci po cenach zni 
upriwniały uchwały Związków Ziemian, wyrażające po- | żonycli, została też przerwana. Brukowc sag pisma war- 


giad, że wykonanie tej ustawy będzie ostateczną za- 
glada wielkiej własności i t. p. Uprawniała opozycja pp. 
Zółtowskiego i Jaroszyńskiego (przedstawicieli obszar- 
ników) w komisji rolmej,. występy p. Bitnera (Ch. D.), 


szawskie, biedaków głodujących, którzy mieli otrzy- 
mat te marne zaponiogi, potraktowały jako pasożytów, 
żerujących na państwie, 

Dziś, z pewnego oddalenia, da się już latwiei oce 


rozpoczęta opozycja) luchowieństwa i tym podobne |nić doniosłość postanowienia i kroku posia Pluty i jege 
oznaki, Tego jednak oni nie zrobili. Zrobił to kto inny, | towarzyszy, co też niniejszem czynię, dochodząc do ra- 
zrobili członkowie tego Klubu i tego stronnictwa, które, stępujących wyników i wniosków: 

. ai p z h e : 7 + ję zi c > „44 R 
sobie dei LZ Pa i R -Tuta i jego towarzysze „obuizjąc: rel, uniemo: 
jedno z nacz nyich żądań, które w układzie kładło na/zpywij mu przeprowadzenie najważniejszego zayzdrie. 
nią szezegómy nacisk; zrobili ci, którzy wiedzieli o teM | nią państwowego, lo jest sanacji skarbu, wprowadzeni; 


aż nadto dobrze. że dotychczasowa ustawa jest niewy- 
konalna, że dotychczasowa ich taktyka nietylko nie 
data chiopu skiby. ziemi dworskiej, przez państwo par- | 
cetowanej, ale utrudniała mu jej nabycie za własne pie- 
niądze przez zastosowanie wyjątkowych ustaw i zarzą- 
dzeń, a naraziła na stratę ciężko zapracowanego į za- 
cHatzędzonego grosza. Gi mieli smutną odwagę rozerwa- 
nia z trudem dokonanego dzieła, a przez to ocalenia Ca- 
łości wszystkich obszarów dwoaskich. rozbicia przytem 
i osłabienia ehłopów i stronnictwa, które dając im man- 
daty poselskie, poruczyło im obronę państwa i ludu. 

Powtarzam, na tę odwage nie zdobył się żaden 
posel obszarniczy. A ratunek ten przynieśli obszarni- 
kom Pluta, Brył j Pawłowski w chwili ostatniej, bo 
w chwiłi, gdy komisja rolna skończyła swoje prace, 
w chwili. gdy w Sejmie toczyły się obrady już trzeci 
dzień nad projektem tej ustawy, gdy większość sejmowa 
postanowiła obradować nawet noce całe, żeby złamać 
vpozycję lewicy i przed Bożem Narodzeniem jeszcze 
kstawę uchwalić, a stało się to po fakcie przyjęcia 
przen Klub poprawek Pawłowskiego, zgłoszonych iimie- 
niem niezadowolonych, 

Stało się to w ehwili, gdy rząd zrobił wszystko, 
by ze Stolicą Apostolską dojść do porozumienia i był 
bliskim znłatwienia tej sprawy, a więc. gdy wszystkie 
niemal przeszkody zostały usunięte i gdy stalo się na 
progu zwycięstwa ludu. 

Pytani więg, dlaczegą i w €zyim interesie to zro- 
Liuno? 

jednym s prwodów kroku tyeh panów miała być, 
jak twierdzili, nedza ludności na wsi 
i brak artykułów _ pierwszej po- 
trzeby, a w pierwszym rzędzie brak opału. 
"lak, to prawda, że te braki były i są do tej powy, na- 


wot mę zwiększają z dnia na dzień. Uważam za potrze- | 


Dre zaanaczyć, że w dniu 13 grudnia na skutek moich 
zabłęgów poapisal minikstor spraw wewńętrząych i ro- 
bót prulicznych nose usawające trudności formalne 
sozporządzenie, dolycezącą doasiarczania drzewa na opał 
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w życie banku emisyjnego i nowej waluty, 3 więc usta 
Lilizowania stosunków, siali się więc sprawcami dalsze, 

ewności i drożyzny, coraz więcej szalejącej. Wy 
mowaieę © tem świadczą przygotowanie rządi, misjony 
|zdciych franków, zebranych jako fundusz zapasowy 
| pzez rayi. mówią zwiększone wpływy podatkowe z osia 
| tnie miesięcy i zmmiejszające się wydatki w tym eza 
i sig w waiucje stałej. 

Pluta i tow. rozbili istniejącą więkisześć połshą, 
stwarza jąc próżnię. potęgując chaos w państwie i kom: 
promitując nas przed światem. Obkałlii rząd, w kiórym 
ludowcy mieli, bądź co bądź, 5 tek, pozbawił: stronnie- 
two i chłopów lekkomyślnie wplywu, a przy tworzeniu 
nowego rządu nie starali się choćby o najmniejsze za- 
| bezpiczzenie interesów ludowych, 

Dzialając, jako narzędzie na rzecz obszarnikow. 
utrącili możność przeprowadzenia ustawy o parcelacji 
lì osadnictwie, która gwarantowała rozpurcelewanie pa 
400.000 morgów rocznie w ciągu 10 łat, a zrobili to 
raiędzy innemi rzekomo z tego powodu, że pozositawiala 
oma za vielkie obszary ziemi dłą uprzemysłowionych 
| majątków, a przez rozłam doprowadzili do tego, że nie- 
tylko uprzemysłowione majątki, ałe i wszystkie inne 

zatrzymują swoją ziemię w całości, choć przecież zdro- 
wy rozum mówi, że łepiej było parę mi 


ljonów morgów ziemi wziąć ma pod 
Istawie tej ustawy,. uinoenić się, a po 
tem gd: ZATIZ ET PotrzZEz EG 
więcej. 

| Un us: i też ministrowi Osieckie'nn prze- 


prowadzenie pianu, który niat na celu rozparcolowa 
inie we wszystkich niema! powiatach Polski 600.000 
'morgow ziemi w roku biażącym między drobnych rol: 
iników. Uniemożliwili też dostarczenie ini pomocy, tak 
iw materjałacu, jak i kredycie. Uniemożliwiii z:niauę 
postępowinia Banka Rotrego. który dotychczas powa 
żniejszych pożyczek włościas»m rzadko udztełał Teraz 
dia ludności włościańskiej miał Bauk atwarzyć lilję 
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w Wilnie, w facku, w Poznaniu, we Lwowie i t. d. 
tak, ażeby mógł się zająć wydatną pemgcą parcelantom 
i osadnikom. 

Uniemożliwili wydanie opracowanego przez mini- 
stra dra Kiernika rozaorządzenia, któreby dało sta- 
rostom władzę dostateczną do zajmowania drzewa 
w iasach prywatnych na rzecz ludności, gdyż poprze- 
dnio w kwietniu jeszcze wydaue rozporządzenie takiem 
„u było, co się zresztą okazało w praktyce. W tem 
miejscu, przyznaję lojalnie, że starania o zmianą rozpo- 
rządzenia tego rozpocząłem na skutek skarg posła Platy. 
Dziwiło mnie jednak niepomiernie, że pan Pluta do- 
piero w grudniu przypomniał sobie o brakn drzewa na 
opal w powiecie rzeszowskim. Dlaczego tego nie uczynił 
we wrześnin n. p, albo dlaczego z obaleniem rządu 
uie poczekał jeszcze parę doi, by rozporządzeaie weszło 
w życie? Tego nie wiem. 

Uniemożliwiii rządowi destarczenie ludności uboż- 
szej w całem państwie soli, nafty i węgla po cenach 
zniżonych. choć przez cały czas istnienia odrodzonego 
państwa polskiego przychodził rząd z pomocą koopera- 
tywom robotniczym i nrzędniczym przez dostarczanie 
im tańszej mąki, cukru, węgła i innych artykułów 
pierwszej potrzeby, ludność wiejską byla zaś suma so- 
bie pozos.awiona. 

Uniemożliw ii wreszcie wniesisnie do Sejmu zło- 
żomych jaż w R.dzie ministrów przez ministra dra 
Kiernika olbrzymiej wagi dia uporządkowania ge- 
spodarki gminnej i powiatowej ustaw samorządow;ch 
i nowych ordynacyj wyborezych, które ol 5 iat cze- 
kały na zaiatwienie, a które w ciągu krótkiese nrzędo- 
wania ministra dra Kieruika zostały przez mimisterstwo 
spraw wewnętrznych z ogromnym nakładem pracy przy: 
gotowane. 

A teraz jeszcze jedno: 

Chłopi cierpieli i pracowali lata całe; 
pracowali zaś po te, ażeby wytworzyć po- 
lityczną siłę, zı pomocą której mogliby być czyn- 
ni*j m, mającym głos w państwie, ochronę swoich inte- 

i stworzenie dla siebie znośnych waraaków bytu. 

Tak niezawodnie mysleli- sobie i myślą ci, co na- 
leżą do P. S. L, co wybierali Piute i Pawłowskiego, 
tosamo zapewną myśleli chłopi, nalcżący do iBoych 
ugrupowań. 

Stojąc ra czele wielkiej partji politycznej, stara- 
łem się o unormowanie stosuuków przez utworzenie 
większości pa terenie Sejmy, czując na sobie część od- 
powiedzialności ża państwo i za lud, a wiedząc, że do: 
tychczasowa polityka nasza chodzenia 
z lewicą poza opłatami do Kas chorych 
irozmaitemi opłatami ubezpieczeniowemi 
szła po drodze skrępowania chłopa pod ka- 
żdym względem, zrobienia z niego niewol- 
nika, pracującego na drugich. musiałem przyjść 
do przekonania. że tę drogą postępowania nalsży zmie- 
nić. Nie mogłem też zgodzić sią na tu, by chłopom ka- 
zać walić stale głową w głaz, stojący na drodze, gdy 
obok było wolne przejście. 

Unormowanie stosunków w państwie, w którem 
żyjemy i które kochamy, uważałem za rzecz pierwszo- 
rzędną, a czułem, ż8 mamy obowiązek to zrobić bęz 
względu na ofiary poniesione. Przeprowadzenie reformy 
pele > aweza i uważam za pierwszorzędne 
pw c państwowej i ludowej. gdyż z jednej 
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strony przez nią trzeba naprawić błędy przeszłość 
i wzmocnić państwo, oddająr ziomią polską w licem 
i pewne ręco, a Z drugiej strony daś warsztat prac 
i kawałek chleba tym, eo go nie posiadają. 

Poprzednio uchwalona ustawa o wykonaniu 1e 
formy roluej stała się niewykonaluą, trzeva więc byłe 
starać się o zmianę. 

Projekt nowej ustawy usawał dotychczasowe prze- 
szkoły, bo mieli także za nim głosować i me przeszla 
dzać wykonania ci, co reformę roluą najzaciexlej dotąt 
zwalczali, we wiasnym oczywiście interesie. 

Twierdze też stanowczo, że gdyby nie zła wola, 
czy warcholstwo tych paru jednoste:, mielibyśmy już 
dziś zupełnie inne stosunki w Palsce. Ustawa 6 re: 
formie rolnej, choćby z pawnemi brazami, byłaby już 
uchwaloną. Przedmiot sporu, jakim jest te 
sprawa, byłby na dłuższy czas usunięty 
rozpoczęłaby się olbrzymia praca na wielu polach 
Stronnictwo nasze, wzmocnione, zajęłoby sit 
tem żywiej innemi sprawami i mogłoby 
pracować o wiele wydatniej dla państw: 
i luda. 

Teraz zaś ustawa odtożona na czas nieograniczony, 
Chłopi, rozbici i rozzoryezeni, klną zapewne wszystkich 
swoich obrońców — obszarnicy zaś siedzą sobie spo: 
kojnie na zupełnie nienaruszonych, olbrzymich połaciach 
ziemi i nietkniętym chłopską siekierą lesie. Siedzą — 
obronieni przez niby przyjaciół ludu, a swoich rzeko- 
mych wrogów. 

Nie miałbym ani chwili żalu, ani stowa potepie« 
nia dla tych, co całą pracę wywrócili gdyby przy» 
gotowali byli inny plan i łepsze kombina- 
cje. Miałem prawo s.dzić, że tak jest; myślałem na- 
przykład, że ci, którym mie wystarczało rozparcejowa- 
nie 400.000 . morgów rocznie pomiędzy chłopów, przy- 
u osą im 800.000 morgów, że przygotują wszystko, by 
usunąć braki, ulżyć nędzy. 

Pomyliłem się jednat... 

Oni umieli tylko burzyć, a nie poczuli się do obo 
wiązku tworzenia. Przyznam otwarcie, że to, co się 
stało, jest wielkim ciosem dla Polskiego Stronnictwa 
Ludowego, lecz jest także i nieszczęściem dla 
polityki ludowej, a nawet państwowej. 

Mimo wszystko, cv się stało, niema powoda 
do załamywania rąk, rozdzierania szat; 
a tem mniej do rozpaczy. 

Jest natomiast konieczność zabrania 
się do jaknajwięcej energicznej, wytężo- 
nej i wytrwałej pracy, by wypienić zło, 
które usiłowało zapuścić korzenie, by przez pracę usilną 
doprowadzić do utrwalenia zwycięstwa idei ludowej, 
której celem jest szczęśliwa Ojcz:zna i zadowoleni 
w Niej obywatele. 


Wincenty Witos. 


Baczność Ropczyckie! 


Dnia 14 stycznia odbędzie się w Ropczycach 
w sali Rady pow. o godz. 10'30 przed poł. posledzenie 
Zarządu pow. P. S. L. Ze względu na ważność spraw, 
które mają być przedmiotem obrad, prosimy © Konioczne 
przybycia wasystkich członków. 
Jan Jedynak, jan Stuouie 
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-" Trucizna miewoli. 


; . Gdy się człowick patrzy na. to, co sią obecnie | 
w Polsce dzieje, gdy nad tem rozmyśla, to przede- 
wszystkie nie może zrozumieć, skąd się u nas wzięła 
taka nienawiść wzajemna, dltczege my mamy tyle 
stronnietw, jak żaden inny naród, dlaczego u nas jest 
tylu „obrońców ludu“, jak nigdzie indziej, a dola łudu 
jest gorszą, jak. wszędzie. Sprawy te nasuwają się kaide- 
mu chłopu myślącemu. O tem cheiatem dzisiaj pomówić. 

Nie niema bez przyczyny. Musi więc być i przy-' 
czyna tegu, że w Połsce dzisiaj ludzie tyłko za łby się 


wodzą i sami się do zguby doprowadzają. | 


Na te przyczyny zwrócono już w „Piaście* one 
gdaj w bardzo poważnym artykule wstępnym uwagę. 
T . > . . O . » 
'Tkwią te przyczyny w czasach niewok. Okazuje się, że 
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bego i chorego urganizmu zawsze szkodliwe f zamiast 
pożytku przynosi niedoię, | 

Teraz, na szczęście, rozumieją wo coraz szemsz6 
warstwy. lrzedewszystkiera jednak powinniśmy zroru- 
mieć to my, chłopi. Jużeśmy się przekonali, że krzy- 
kacze umieją tylko krzyczeć, ba, jesrcze 
nigdy nie nic zrobil. Przekonaliśmy się, że nejwięksł 
krzykacze, to tylko warcholy, którym ani s państwa 
ani o lud nie chodzi. Każdy z.nas rozumie, że siłą 
daje jedność. Jeżclł więc krzykacz rozbija siron- 
nietwo, to działa on na szkodę warsiwy, stronnictwo to 
reprezentującej, 

Zdaje mi się, 26 powoli zaczynamy cciaz jasniej 
widzieć przyczyny złą. Dowodzi to już, że idziemy ku 
poprawie. Ramo to, że już o ten: myślimy, jast. wyra- 
zem, ze pozbywamy się powoli truejany, jaką skażono 


o zaborcach pozostał nam spadek, który się mści na “tezę narodową w okresie niewoli. 
p po l , y SiĘ 


nas wszystkich. pozostały zarazki, które niszczą nasz | 
organizm państwowy i narodowy, Postaram się wytłó- | 
maczyć to tak, jak mnie się wydaje. 

Wszyscy zaborcy mieli jeden cek wyte- 
pienie Polaków. Do tego celu różnymi zmierzali droga-, 
mi. Jedną drogę mieli wspólną: starali się prze- 
dewszystkiem o to, żeby P.olak z Po- 
lakiem, nigdy nie żył w zgodzie. Wy- 
woływali nienawiści pomiędzy poszczególnemi warstwa- 
mi, rozbijałi naród na stronnictwa 
które rzucali jedne na drueic. by się żarły jak psy. — 
Była to mądra polityka, bo watwiała in dopięcie celi. 
Rzecz oczywista, że naród, rozdarty kiótniami, naród, 
którego synowie się nienawidzą wzajemnie, zużywa 
swoje siły na waikę ze samym sobą a temsamem traci 
je do obrony przed tymi, którzy go reyniszezają. Nie. 
dawali zaborcy Polakom oświaty, ale popierałi pijań- 
stwo. Nie było na wsi szkoły, ale był żyd hub inny przy- 


błęda, który miał zawsze wódkę. Myśmy się kłócili ze | 


6obą, a żydzi, Niemcy i inni ujmowali w ręce handel 
i przeinyst polski, aż w pewnych dzielnicach zupelnie 


win zawładnęli. Naszym potem- i krwią bogacili się | 


obey, popiarna przew rządy zaborcze i często oni sami 
odniecałi naszg wzajemne kłówmie i nienuwiścł, bo im 
o uplatało gospodarcze zawiadniącie nami. 

Należało sadzić, że gdyśmy nareszcie odzyskali 
wlasne państwo, naród oprzytomnieje. Skoro nam Pan 
"Bóg dał połączenie wszystkich dzielnie, należało wno- 
‚Bić, że sam naród zmcznio sę iączyć, bo przecie atała 
przed nim wielkie zadanie budowy państwa. Okazalo 
cię jednak, to zawiele trucizizy wsączyli w nas zaborcy, 
że jad nienawłścł był już w naa za wielki, żebyśmy mo- 
gli zrobić to, co nakazywat rozsądek. Zamiast się łą- 
czyć, ramiast zacierać kłótnie, zaczęliśmy się jeszcze 
bardziej źreć. Opętała naród najglupsza myśl, że wol- 
ność odzyskana, to wolność jeszcze większego klócenia 
się | wzajemnego zjadanta, aniżeli w czasach zabor- 
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igrób dla wszelkich 


Jeden je naród połski, jedna powinna być w nim 
myśl Jeden jest lud polski i jodho powinno być stion- 
niotwo ludowe. Może niom być tylko stronnictwo, mr 
którcgo czele stoi nasz brać, pras, Witos bo ora tis 
tyłko w piogruniie ale w czynach wykaanło najwięcej 
dążcwia do zjednoczenia ludu i państwa i do zgody. 

Mol Ignacy Franczyk z Sandockiego. 


Goście zrobili, zdrajcy?! 


Jak piorun z jasnego nieba gruchnęła po wsiach 
w adomosć o rozbiciu połskiej większości w Sejmo 1 oba: 
lenia rządu, który pracował nad naprawą skarbu, t % 
nad nawrotem normaimych stosunków i nad przeprowa: 
dzeniem reformy roinej, najważsiejszego postulatu ludo- 
wego. 


| Stało się. Rząd Witosa został obalony w. chwili, 
igdy kończył swoje wielkie dzieło, Nad Polską i nad 
indem odnieśli zwycięstwo wrogowie państwa i iwin. 
Wieś wydała już swój sąd 6 rozbijaczach rud 
wiejski doszedł do przekonania, że przyczyną rozbicia 
polskiej większości i obaienia rządu, ua którego czele 
stał chłop z krwi i kości, była rzeczywiście reforma 
rolna, lecz nie dlatego, że ona „krzywdziła chłopów“, 
jak to oświadczył p. Pluta, lecz diatago, że na podsta: 


|wiə projekta rządu Witosa była wykonałną, dawała mo 


żność nabycia większego gospodarstwa naweb na;bie- 
duiejszym rolnikom. Z tego to powudu była ona ała 
wrogów państwa, dla wszystkich warchołuw } krTzekaczy, 


„nie do przyjęcia. Dlaczego? Ro przeprowadzyna 


reforma rolna — to ugruntowania silnej Por3ki, ta 
zaburzeń rewołacyjs 
nych. to polityczne „requiem“ na dłuzie 
rata dla całej warchołącej lewicy. Potwierdza 
to zachowano sią jednego z głównych przywódców le- 


crych. Natworzyło się jesztzć więcej atronnietw, niż |wicy, p. Thugntta, który, otrzymawszy połeceme nutwo- 
ich byla, znostrzyła się jeszcze walka pomiędzy stron- rzenia rządu, z miejsca reformę roing ze swo,egc pm. 
nictwami, à skutek był ten, że nie można było utwo-|gramu usonął., Obecny premjer. p. Grabski, w swoim 
rzyć tak potrzebnugo Polsce silnego rządu Niektóre programie w Sejmig o rsiormie roluej ani nie wspomniał 
stronnictwa, chego zyskać popularność, zaczęly szo- | Cóż więc osiągnali zdrajcy, Którzy rozbili więk” 
rzyć radykalizm, licząc na to, że im więcoj obięcują szość? Goście zrobili, Brzlu i Pluto, swoim postępkien? 
i bardziej krzyczą, to ciemne masy tęmbardziej za nie- Spsawiliścia radość wrogom Rzeczypospo!iłej w kraja 
mi pójdą. I te masy rzeczywiście szły na radykalizm. |i zagranicą, sprawiliście radość całej lewicy i obszar- 
Zapominały o tem, że za ostre lekarstwo jest dla sła-,P” 
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Czy myślicie, że ten bezrolny i małorolny, ugina- 
jący się pod ciężarem skrajnej nędzy, będzie jeszcze 
dzisiaj słuchał waszych pustych frazesów i haseł? Niel 
bezrolnemn i małorolsemu zależy na tem, aby jaknaj- 
rychłej stać sią samoistnym gospodarzem. Łakną ziemi 
ci, co w okresie przełomowym krew za nią dawali i nie 
szczędzili życia, a wyście, zdrajcy, pozbawili ich możno- 
ści otrzymania tej ziemi! 

Wiadomość o upadku rządu Witosa, z którego na- 
zwiskiem złączona jest nierozerwalnie sprawa reformy 
rolnej, wstrząsnęła lndem wiejskim do głębi. Widzimy, że 
dokonano na ludzie polskim potwornej zbrodni. Pamięć 
zbrodniarzy, pamięć Brylów i Plutów przejdzie przeklęta 
w pokolenia, 

Zbiera nas lęk o pakstwo. My, którzy z łona 
preyrody czerpiemy naszą mądrość, widzimy, że państwo 
nasze zdane bywa nieraz na igraszkę woli warchołów, 
wysługujących się albo zaślepionej pychą ambicji wła- 
snej, albo wrogom. Widzimy, że demokracja w Polsce 
przybiera formę coraz ohydniejszą. Widzimy, że politycy, 
którzy pod hasłami demokratycznemi idą w lud, to są 
„ fałszywi demokraci, którzy tylko po to grają na stru- 

nach tej wielkiej idei, aby bałamucić lud wiejski, lud 
roboczy, prowadzić go do coraz większego rozbicia 
i nędzy. Tacy Bryle, Pinty, Dąbscy, Putki, Rudzińscy — 
tofaryzensze demokracji. 

Lud polski jasno to już zrozumiał. I lud nie boi się 
rewolucji, e jakiej wspomniani politycy tak chętnie 
rozprawiają. Lud wie, że rewolucja zmiecie 
przedewszystkiem wszelkie krzykactwo 
iwarcholstwo. Bo tego lud ma dość. Lud chce 
czynów, chce pracy, a nie wiecznie tychsamych górnych 
słów, pastych frazesów i obiecanek. 

Pawel Ciężadło ze Żakowice Starych. 


Wołanie o karę. 


Czytaliśmy ouegdaj, że Prezydent Wojcie- 
chowski płakał gdy się dowiedział, że obalony zo- 
stał rząd Witosa, rząd, który się opierał na polskiej 
większości i pracował nad wydobyciem państwa z biedy, 
w jakiej się znalazło. A 

Płakaliśmy wszyscy, gdyśmy się dowiedzieli, że na 
ulicach Krakowa mety społeczue mordowały polskich 
żołnierzy. 

Czujemy wszyscy, patrząc na to, co się dzieję, 
widząc, jak rozmaite warchoły i zdrajcy usiłują zakuć 
państwo w obrożę socjalistyczno-żydowską czy bolsze- 
wicką, że nasza ukochana Ojczyzna gorz- 
kiemi płacze łzami. 

lleją się łzy polskiego ludu, który ciężko 
zapracowaną krwawicą utrzymuje warchołów, którzy 
sale sejmową obracają w karczemną jaskinię. 

Te wszystkie łzy wołają © pomstę do Boga. 
Wołają o pomstę na zdrajców, którzy rozbili polską 
większość w Sujmie. 

Nie może być, by zbrednia, dokonana przez p. Bryla 
i jego towarzyszy, pozostała bezkarną, Niema w Sej- 
mie polskim miejsca dla tych, eo rozbili 
polską w nim większość. Ze zdrajcami precz! 


WRA ZEE ZAIR R Z R 
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Zarajcerma! 


O, pamiętajcie, Platy i Bryle, 
' Berki, Łaskudy, Toczki i inni, 
że przez was dzisiaj lud cierpi tyle, 
żeście niedoli Polski wy winni. 


Zdrajcy! Nie po to lud was był wybrał 
do narodowej ustaw świątyni, 

by jeden, drugi z Ojczyzną igrał, 

jak to z was każdy oddawna czyni 


O, nie zapomną wam onej zbrodni 
narodowego rządu ruzbicia 
ludzie ubodzy, bezioini, głodni, 
którym wzięłiście nadzieję życia. 
Ścigać was będzie klątwa narodu! 
Lud się was wyparł! A własne dzieci 
wstydzić się będą waszego rodu, 
a wasze prochy wiater rozmieci! 
Marcin Wąchała 
z Kamienicy w Iimanowskiem, 
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Głos przez łzy. 


„ Nie jestem politykiem i nie o polityce chcę pisać. 
Piszę dlatego do „Piasta“, -że go co tydzień czytam, 
a piszę o tem, co mnie i tysiące takich, jak ja, boli. Nie 
dziwcie się, że piszę przez łzy, bo łzy mi z oczu ciekną, 
gdy to piszą. 

Jestem inwalidą o 50%/, niezdolności do pracy. Leży 
przedemną ezek, na który mam pobrać tytułem dwu- 
miesięcznego zasiłku. inwalidzkiego za listopad i grue 
dzień z. r. dosłownie 2.387 tysięcy marek. Co ja za tą 
kwotę mogę sprawić, jak żyć? Nie mam koszuli, nie 
mam butów... 

Niedawno Sejm uchwalił sobie podwyż. 
szenie posekskich pensyj. Odbyło się to gładko, 
podczas gdy przy sprawach tak ważnych dla chłopów, 
jak reforma rolna, była w Sejmie i kocia muzyka i ryki 
i wrzaski. Tylko gdy przyszło uchwalić posłom pensje 
w kwocie 370 miljonów na miesiąc, to się odbyło spo- 
kojnie. 

Czyż nie muszą człekowi cisnąć sią łzy do oczu, 
gdy się o tem myśli? Myśmy się bili za Ojczyznę, ste- 
raliśmy zdrowie i za to doczekaliśmy sią tej nagrody, 
że zaopatrzenie, jakie nam państwo daje ua miesiąc, 
wyaosi tyle, co pół łokcia płótna na koszulę. Czy myśmy 
na to zasłażyli! 

Rozumiem, że nchwalono emeryturę dla ministrów 
Tego wymaga rzeczywiście godność państwa. Czy go 
dność państwa nie wymaga jednak, by ci, z których 
krwi i tiudu to państwo powstało, nie musieli przymie- 
rać głodem, a przed Śmiercią głodową ratować się że- 
braniem? Mnie się zdaje, że inwalida, żebrzący o chleb, 
nagi i bosy — to jeszcze większa ujma dla państwa, niż 
minister, który przestał nim być, ale przynajmniej wy- 
szedł zdrów. 

Do posłów Piastowców zwracam się, a zwracają 
się tysiące inwalidów, w tem samem będących położeniu, 


Nie powinni oni ani chwili przebywać więcej w Sejmie. |z gorącem wezwaniem: Zajmijcie się inwalida- 


Tego się domaga lud całej Polski. . 
Piastowiec z Tarnowskiego. 


mil Nie dopuśćcie do tego, by inwalidzi marli z głodu! 
PF. Miśkowiec ze Rdzawki w Nowotarskiem, 


a" . 


eO nc b 


r Lud przeciw 


- 


o ię Zdrada, dokonana przez posłów Bryla i Paęłow- 
skiego na P. S. L. i na ludzia polskim, wywołała na 
wsiach pewszechne oburzenie. Każdy dzień przynosi nam 
do redakcji dziesiątki listów od włościan ze wszystkich 
stron państwa, listów, tętniących bólem. i świętym gnie- 
wem na ludzi, którzy w sposób lekkomyślny poważyłli 
się na rozbicie polskiej większości i obalenie opartego 
na niej rządu Witosa, Lnd polski rozumie dziś dosko- 
nale, że rząd w Polsce powinien się opierać 
na stronnictwach polskich, bo jeszcze ciągle 
znajdujemy się w okresie urządzania państwa i nie 
możemy dopuścić do tego, hy ono w podstawach było 
urządzone tak, jak tego chcą Niemcy, żydzi i Basini, 
B nie tak, jak tego wymaga interes polskiego naroda 
i państwa. Zdają sobie z tego sprawę nawet socjaliści, 
którzy na ostatnim swoim kongresie w Krakowie mó- 
wili o potrzebie utworzenia rządu centrowo-lewicowego, 
ale rządu, opartego na polskich stronnictiwach. Ro- 
zumieją to wszyscy myślący chłopi, to też nie mają 
słów potępienia dła posła Bryla i tych, co razem z nim 
z Klnba „Piasta* wyszli, nia zdając sobie prawdopo- 
dobnie sprawy z tego, co czynią. 

Nie jesteśmy w stanie drukować wszystkich listów, 
jakieśmy w ostatnich dniach otrzymali w sprawie zdrady 
pos. Bryła. Zajęłoby nam to kilka numerów „Piasta“. 
"Treść tych listów jest zresztą zasadniczo jednakowa. 
Wszystkie piętnują rozbicie większości, jako 
zbrodnię wobec państwa i ludu, wszystkie do 
magają się złożenia mandatów przez tych, co 
większość rozbili, część domaga się, by rozbi- 
jacze powróciłi d« Kiubn „Piasta“. Z-pomię-. 
qzy sttek tych listów drukujemy poniżej kilka najbar- 
dziej charakterystycznych: 


Nam trzeba jedności! 


Kamionki, powiat Podwoloczyska. Kochani Bracia! 
U schy:ku starego roku sprawili nam pp. Bryl i jego ko- 
ledzy niespodziankę. Przynieśli ludowi polskiemu na gwiazdkę... 
oba!enie rządu i rozbicie polskiej większości. Nienodobna 
znaleźć słów dość mocnych, aby. ten ich krok należycie na- 
piętnować. Ludowi polskiemu trzeba przedowszystkiem 
jedności. Zamtast tego mamy eo chwila mewe rozbicia. 
Czyż to nie szaleństwo? Ozy nie pamiętają ludzie taj wiel- 
kiej prawdy, że tylko jedność i zgoda buduje, a niezgoda 
rujnuje ? Widzimy to przecie na sobie, Zamiast się jedno- 
czyć, warchoły rozbijają rzesze ludowe, a przez to lud stoi 
w miejscu i nie uzyskuje tego, co mu się słassnie należy. 
Lud musi odrzucić od siebie rozbijaczy i sam myśleć o so- 
bie. Daj Boże, by w tym nowym roku wszyscy szli pod 
hasłem zjednoczenia całego polskiego ludu pod sztan- 
darem „Piasta“. Bronisław Wencyrl. 


Judasze. 


Siedliska Źm'grodzkie w Jasielskiem. Jak grom ude- 
rzyła w nas wiadomość o rozbiciu w Sejmie polskiej więk- 
szości, Okolica nasza górska, zamieszkaną jest przez ludność 
prawdopodobnie w Polsce najbiedniejszą. Ludzie mają po 
2 do 3 morgów ziemi, szkół mało, s i te stoją nisko. Do- 
rastejąca młodzież, nie mając w domu odpowiedniego zajęcia, 
jedzie do Borysławia i tam nieraz przejmuie się zasadami, 
wrogiemi idel ladowej. Ludzie też tutaj czekają jak zba- 

p 


rozbijaczoem. | 


wienia rezpeczęcia i wykonywania retormy rolnej. Bie 
dacy, be u mas są prawie sami tacy, prowadzący marny ży: 
wot, znękani drożyzną, na gedziny liczyli czas, kiedy rząd 
Witosa wykończy dzieło naprawy skarba, a przedewszyst= 
kiem kiedy wprowadzi newy wartościowy pieniądz, któryby 
usunął nasze najgorsze nieszczęście, a ta masa! Br, lei it 
niespodziewanie rozwalają większość i walą rząd, KoL gru 
wielkie dzioło poprawy, rząd, który szedł prostą drogą do 
tego, by państwo i lud postawić na nogi! Czy człowiek, 
mający wszystkie klepki w porządku, potrafi to zrozumieć?! 
Wystąpienie p. Dąbskiego mogło być zrozuminłe, bo Dąbski 
i jego zwolennicy prowadzili opozycję podczas tworzenia 
sią polskiej większości, więc tak klub naszych posłów i inne 
Kluby wiedziały o tem, że mimo to większość polska 
będzie. Ale wystąpienia, pp. Bryla I jego zwolenników 
i to w czasie najważniejszym nikt nie rozumle i zdrajcor 
nie przebaczy. Brylowcy deprowadzili państwo do no 
wegs zamętu, a ludność do rozpaczy. To też lud, roz- 
goryczony ich judaszowskim postępkiem, chcąc tę hańbę 
usunąć, podaje im receptę, odpowiadającą ich zdradzie: Bry- 
lowey! złóżcie mandaty i dla odpskutowania zbrodni za 
wzorem swcgo mistrza powieście się, boście są Judasze! 
Michał Zajdel. 


Jaćmierz. Posłowie naszego okręgu, pp. Pawłowsk. 
i Toczek, wystąpi! % Klubu Pistan Przyjdą oni teraz do nas 
jak przedtem nie przychodzili i wiemy z góry, co nam będą 
mówić, Będą nam mówić o jedności, o zgodzie, 
o karności. Zapóźno, panowie posłowiel Nie pomogą 
wam najładniejsze słówka, bo przeczą im wasze czyny. — 
„Rozbiliście Klub, a raczej tylkoście go osłabili, lecz nie 
rozbiliscte, -ani nie rozbijecie ludu, stojącego pod sztandarem 
Piasta, przeciwnie, wy go tylko jeszcze meementujecie. Czy 
sądzicie, że schronienie się ped skrzydła p. Stapińskiego 
przysporzy wam zwolenników? To więcej, jak wątpliwe. 
Dzisiaj Stapińszczycy dotychczasowi usuwają się jedni bar- 
dziej na lewo, inni bardziej na prawo i powiadają: „Jak to? 
do ten Bryl i jego koledzy, tyle razy w artykułach „Przy- 
jaciela Ludu“ wysmiani, w tylu broszurach jego wyszy- 
dzeni i zniesławieni, mają być dzisiaj naszymi przewodni- 
kami? Przecie Stapiński sam za warunek wspólnego pójścia 
do wyborów ostatnich z Piastowcami stawiał usunięcie 
Bryla. I teraz ten Stapiński ebjął nad nim opiekę? W ta- 
kim razie prawdę mówił poseł Putek“! Tak dziś mówią 
u nas Stapińszczycy, Całe społeczeństwo wykazało przy 
wyborach, że ma dość partyj i partyjek, że pragnie utworze- 
nia tylko wielkich stronnictw politycznych i pragnie rządu 
polskiego. Wybory wykazały, że im światlejsze społeczeń- 
stwo, tem bardziej jest odporne na radykalne frazesy, Zro- 
zumiał to dobrze p. Stapiński, który po wyborach zmienił 
hont i stał się bardziej „prawym“, aniżeli sam Dubanowicz. 
Nie zrozumieliście tego wy, panowie, którym myśmy po- 
wierzyli mandaty. Przez wystąpienie z Klubu Piastowców 
straciliście nasze zaufanie, a temsamem mandaty. Każdy 
uczciwy człowiek na waszem miejscu złożyłby mandat. My, 
wyborcy, tego od was żądamy. Jan Kostur. 


list otwarty do pos. Berka. 
Głobikówxa. Panie posie! Darząc cię zaufaniem, 
glosując-na ciebie, mieliśmy nadaie ę, że będziesz zawezu 
bronił interesów narodu i ludu pod sztandarem „Piasta“ 


Omena am 


Byliśmy przekonani, że we wazystkiek sprawach ważniei- 
szych będaiesa sin łe naw, jako do umólch wyborsów JEWEL 
l ich solą slą kierowai. Tymczasem nadeszła wiadomość, 
że pan, pasie posia Bare, zdradziłeś Klub poselski | 
„Plasta* i przyczyniieś wię do rozbicia rządu narodo- 
wegv i unicestwienia jego wysiłków nad naprawą Rze- 
zypospolitej. Przez to zdradziłeś i nas. Opuściłeś strone 
na której zasiadają wami prawi Polacy, a poszsdłyś Fówiędzy 
Tlenów, Periów, Grilnepanów, Zańcuckich.. ezv to dla de 
tua ludu i Polskiż Ms w twoim kroku widzimy zgubę 
i zdradę Interesów Polski. Wobec tego my, wyborcy 
z paralj! Sted:iska, Bogusz, zebrani dnia 26 grudnia L923 r. 
w ułobikówce, w domu Stanisława Świętonia, wyrażamy 
ci wotum nieufności i żądamy, abyś złożył mandat. 
Wzywamy cię, abyś da 15 stycznia b. r. zwoła! wy- 
borsow z powiatu do Pilzna, zioży: sprawozdanie z do- 
tychezanewej swoj działalności i złużył mandat. Z tem samem 
ryrócą «ię 6 pewneściy de ciebie wsaystkie inne gminy 
z nasksgo powiatu. Raz ze zdrajeawi masiwy zrobić p9TzĄ- 
dek I pekazać. ts lud nie pozwol! za siobie kpić, że po- 
trafi siuwaąń w obrenia Mazki-Ojczyzny, a zdrajców napędzić 
gazie niepre rosalie, Zdrujcem hańba I 

3 1 zianioia zebranych: M. Kalaj. Stanisłuw Prokuski. 
Jędrne) Prokuski, jan Wojtaszek, Wojciech Wojtaszek. 
vce Misiak, Siunisine Swięton, s 
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List otwarty do posła Piuty. 

|| $oicnka w Mzeszowskiem. Panie poślo Pluta! Wykra* 
smy mę posłem. boś pan Był ma liście P. 5. L.'„Piast*, 
La którą myćmy żawą głosowali. Nie przyszło uam na myśl, 
du Mots mę zKa!eŹć poseł, który mandat etrzyma” z łaski 
Bironnietws, cieszącego się na wsi najmiększom uznaniem, 
n który zdsndzi to stronnictwo i zatrzyma mandat! Na to 
wzeba byś zziewtoniem nienczeiwym. i)laczegoś pan to- zre* 
bł Czy vę pan spyżat swoich wy erców, czy-ni pezwvlą 
vara wzatącie z niubu „Piasta? vist Jóbacze dnia 7 gra- 
ania, ns zjeśizie Awiegntów „Piusa w Rzeszowte, oświad- 
cezł pha wyrałue, że pan z Kilaba „Piasta” nie wysło cje 
i rie wssiąpi, Lo spowodowałoby to rozbicie większości i vu- 
eale raądu Witosa, Przypomina pan sobia na tem zebraniu 
tego snwaiidą na azezudie, eo płakał przed panem nad swoją 
niedcły oświadezaiąe, śe emalia jak abawienia rozposzęcia 
Tetormy zelnej, ttóraby «mu dała niemię, a temsamem chleb 
jego żonie i dzieciom? Takich biedaków jes: w Rzeszow- 
gkiozo miki. | pan miał odwagę cozbić tllub, rozwalić więk- 
sześd I vbalić rząd Witosa, który reformą rolny przygato- 
wał jad zazaiuig, a od Sejma domagał się tylko uchwalenia 
potrzebnej ustawy przed świętami! To pan w ten spasób 
dla lada wratuje! Skutki pańskiej robaty są: reforma 
raina naszła spać oa Bóg wie, jak długo. Nie słyszał pan, 
jak dpła 7 grudnia na zjeździe w Rzeszowie Piastowcy je- 
doenyślnie wołali, Łe panu z Klubu występować nie wolno ? 
Paa ta słyszał, a zrobił pan iwaczej., Dlatego zwracamy Bię 
de wana i Żądamy natychmiastowego powrotu do Klubu 
„Piasta i naprawy tego, co przez pańską sdradę zostało 
popsnte Gdyby pan do klubu „Piasta“ nla wrócił, wzy- 
wamy pana do złożenia mandatu do dyspozycji stropni- 
iwa, bo mandat należy nie do pana, jako do osoby, ale 
do strennictwal. Imieniem wyborców: Szypuła. 
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List aiwarty do posła Toczka. 
Stara Wleś w Brzezowskierm. Panie pośle Toczek !! 
Lux wiejski s naszego powiata vadał przy wyborach swojo 
głosy na listą Pe 8. LL „Piast*, na której znajdowało się 


pańskie nazwisko. Mieliśmy prawo spodziewać sie, że pan 
będzie w Klubie tego ztrannictwa pracował. A pan eo Zrobił? 
Pan rozvił taa Kiub i poszeił pan na bezdroża. Na jedy- 
nym wiecu, jaki pat urządził w powiecie, atakował paa 
p Kapuścińskiego, że nkradł 3 mandaty a naszego okręgu, 
A pan, panie posłe, czy pan nie nxrad! manistu, skora 
pan wystąpił z Klubu „Piasta“? Inaczej Twego kroku 
nazwać niepodobna. Tak, panie paśle, zdradził pan lud, 
zdradził pan tych, którzy cię wybrali, sioro ran opuścił 
Kłub „Piasta*. Zrobił pan to, nie zapyławssy awvich 
wyborców o zdanie. My, jako wyborcy, domagamy 8:9 
od pana złożenia mandatu, który naisżał I nelaży da 
stronnictwa, a skoro pan ze stronnictwa wystąpił, to man: 
datu panu zatrzymywać wolno. 

Lud wiejski, aczkolwiek znękany nędzą, cieszył sig 
licaąc na to, że rząd Witosa wprowadzi wreszcie nową wa- 
lutą i ucwie łab drożyźnie, da wprowadzi reformą rolną, 
Pau, panie pośle i pańscy towarzysze, wszystzo to zniwe- 
czyli lub odwiekli. Czyście mobia zdawali sprawy 2 tego, 
coście robili? Zdaje się, że nie. Wy się bawicie, bo wam 
płacą po-370 miljonów miesięcznie i nie zwracasie już 
uwagi na to, śe chłog dziś jest bez butów, boz koszuli, 
bez soli i bez drzewa. 

Zdradził pan, p. pośle Toczek, nas i eały lud. Popeł: 
nił pan zbrodnię. Nie pozostaje panu nic inneze, tylko 
złożenie mandatu. Ruch laedewy nio może ścierpieć takich 
zdrajców. A mie ścierpi ich! v» 

Imieniem wyborców 4 Brzozowskiego: Sł. Guz. 


List otwarły do posła Pawiowsziega. 

Studna w Erzemvsziem. Panie pośle Pawiowski! Był 
pan jednym z tych. kiózy najwięcej dziajaii na rzecz 
utworzenia w Sajmie poiskiej w 3*8z0ŚGi Te większość 
pruż, Witos utwes_pl Ueliime wszrzoj hruta taga dzieła, 
dumai temtaardziej, $s Dyła to dla nas jedyny nalzieja łon- 
zeg) jutra. Widzieliśmy, jak rząd Witosa pracował nad 
tem, żeby zinie,szyć wydatki państwa, a rzeź to przyspia- 
szy wydanis nowej waluty, jak pracowal nad Foznoczęciem 
parcelacji wiełkich obszarów. Wierzyliśmy, 0 dzi ła dokona, 
bo była w Sejmie wiąxrszaść, która mogiła w Sejmie p.ze- 
prowadaiś tę sprawę. Pan panie pośle I awłowski, rozbił tę 
większoś: i pociągnął pan ga sobą posła Toczka, Prees to 
zaprzepaściiiscia obaj ło, co już było biiskie urzeczy- 
wistnienz. Zniszczyjiscie całą naszą nadzieję. Co my 
teran poczniemy, małoroini i bezreini? Wywałaliście aaBięt 
w państwie, który musi w Amóryce ugruDtować opisjy, że 
Polsza jest krajem anarchji, a przez to spowudować dalsza 
ograniczenie emigracji z Polski do Ameryki, bo Amerykanie 
nie cueg przyjmować półbolszewików, sa jakich wy nar przed- 
stawiseie. Wyście przez rozbicia większości polskiej roasu" 
chwałili muiejszości narodowe, które stale przeciw państwu 
naszomu działały. Postępku swego nie zdołacie niczem nspra- 
wiedliwić, My, wybarcy, nie możemy wam przebaczyć 
zdrady « zbrodni wobeo państwa i ludu. Panau, pania 
pośle Pawłowski, wyrażamy pogarú i domagamy się od 
pana i od posła Toczka złożenia mandatów. 

Łukasa Kazieczko. Jan Śierzęga. Michat Ruzieczko. Jan 
Barliman. fan Więcyk. Sianisław W kijowski. jan Zwiere 
kowski. Łukasz Wirkijowski. Piotr Zenarkouski, Tomasz 

Beżek. Wojciech Wedykijowski, Antoni Więcek, 


Samkerszczyzna przaciw rozbijaczem, 
Rudki koro Sumbeta. Dni: 2 stycauia edbył się u naa 
wielki wiac !ndawy. Po enssernym referacie polityczny 
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posła miszezo okregu, p. Antoniego Pasicklego, oraz po 
dvskusjł uchwalone jednomyślnie rezoln'je, w których: 1) 
potęsiano posłów Bryla i Pawłowskiego oraz wezwano 
ich i ich zwalenniców do złożenia mandatów; 2) wy- 
rażeno wotum zanłania poslom naszego okręgu: marszałkowi 
Hkatajowi, Pasiekiemu i Kosydarskiemu; 3) 
wyrażono hołd i cześć prez. Witosowi; 4) wezwano 
Klub „Piasta“, by konsekwentnie dążył dalej do spełnienia 
postułataw ludowych, a w szczególności reformy rolnej. 
Chowaniec 


„Piast“; wyrazi potępienie secesionistom z Klubu P. S. L. 
„Piast“ z posłami Brylem i Plutą na esele, jako Szkod- 
nikom idei i siły luśowej w Sejmie i w kraju, uznać za 
rzecz najodpowiedniejszą dla ludu, prowadzenie przez Klub 
P. S. E. „Piast“ polityki samodzielnej, demokratycznej i má- 
jącej na eelu dobro eałości państwa i opiekę nad rolnictwem, 
znajdniącem się dzisiaj w bardzo ciężkier: połeżenru; doma- 
gać nię od Klabu P. S. L. „Piast* zawieszenia ustzu”" 
o ubezpieczeniach przymusowych aż do uregulowan: 
walnty; znieść ustawę 0 ochronia lokatorów w zdrojo- 
wiskach i uzdrowiskach. Józef Pawlica, sekr. 
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i Osadnicy przeciw rozbijaczom. 
lablonowka koło Buska. Dnia 26 grudnia z. r. ed- 
byłe sią u nas liczne zebranie osadników. Położenie poli- 
tyczme przedstawił poseł Andrzej Witos, brat b. premjera. 
Po eżywionej dyskusji uchwalono razelacje, w których: 1) 
wyrażono wotum nieufności posłom Brylowi. Pawłow- 
skiemu, Posackiemu, Poznańskiemu i inuym secegjoni: 
Stom z Klabu „Piasta“ i wezwana ich do złożenia man- 
dażów: 2) wotum ntiności i podziękowanie Klubowi „Piasta“, 
a w aacacyólności prez. Witosowi ze ofiarną pracę dla pań: 
stwa i ludg; 3) wszwanie do Klaba Piastowców, by się 
gorąco zajęli poprawą doli osadników. 
Piastawice. 


Sad doraźny nad rozbijaczami, 


Lud zmusił posła Sobka do opuszrzoniz 
zdrałców. 

Łańcut. Na dzień 1 stycznia zaprosił sen. J ac h o- 
wicez wszystkich wójtów i deiegatów P. 5. L. z gmin 
powiatu łańcuckiego oraz pow. Zarząd P. S. L., na 
zgromadzenie, poświęcone ostatnim zajścion w Sejmie 
i w Klubie Piastowców. Pomimo straszliwej zawier, “' 
śnieżnej, delegaci i wójcia przybyli prawie wszystv. 

Przybył sen. Jachowicz oraz posel Gru5z- 
ka, przybył także poseł Sobek, który urzywiózł 20 
sobą „obrońców“ w osobach pusłów Bryla i Pa- 
włowskiego. Obaj ci posiowie pewni byli zwycię- 
stwa. Rozdawali zgromadzonym odezwy, oskarżające 
prezesa Witosa i tych posłów, co przy nim zostali. 

Przewodniczący zgromadzenia, sen. Jac! 
wiez. zaproponował, ażeby sprawy wyjaśniło dwutn 
mówców, jeden „za“, drugi „przeciw“ i żeby dopiero 
na tej podstawie przeprowadzić dyskusję. Na to się 
jednomyślnie zgodzono. Zebrani zażądali, ażeby prze- 
mówienia wygłosili poseł Sobek, jako poseł naszego 
powiatu, oraz sen. Jachowicz, nasz przedstawicial 
w Senacie. 

Pierwszy zabrał głos poseł Sebek. Przetiówie- 
nia jego wysłuchali zebrani spokojnie. Następnie prze- 
mawiał sen. Jachowiez. Mowe jego przerywano, 
ale wykrzyknikami oburzenia i pogardy dla rozbija- 
czy” BF. Sl. r 

P. Kula z Grodziska wniósł, aby uaprzód odbyla 
się dyskusja nad temi przemówieniami, a żeby pp. Bry- 
lowi i Fawłowskiemu i Gruszce udzielić głośu dopier 
po dyskusji. Wniosek jednomyślnie przyjęto. 

Zaczęła się więc dyskusja, która była istnym 
sądem nad rozbijaczami P, S. L. Prze- 
mawiali: czlonek Zarządu F. S. L. Inglot, dalej Jan 
Inglot, delegat z Albigowej, Jan Mach z Giedla- 
rowej, Pałaszkiewicz, członek Zarządu P. 8. L., 
delegat Kula z Grodziska, Źdąbłasz z Woli Dal- 
szej, Palys z Opuenisk. Wiadysław Bieniasz ze 
Soniny. Wszyscy, jak jeden, potępiii ro- 
botę rozbijaczy. 

Del. Inglot z Albigowej postawił wniosek, aby 
poseł Sobek, jako posei z tego powiatu, wrócił do stron- 
mictwa i Klubu „Piasta“, albo złożył mandat, który Ba- 
świętach. Po przeprowadzonej dyskusji politycznej i emó- |lcży do stronnictwa, a nia do osoby p. Sobka. Wniosek 

wienia miejscowych potrzeb i usterek, oraz powodów wzra-|ten jednomyśnie przyjęto. 
stającej w gwałtowny sposób drożyzny, nehwałona: Wyrazić Po takiej dyskusji zmiękia rura pp. Zsyluwi i Pe- 
-aasłanie pres, Witosowi i pesłem Klabu P.S.L.iwłowskiemu. Popuezczono ich obu do głosu. Mówili 
z 


Bocheńskie I Podhale przeciw zdrajcom. 

Bochnia W dniu 3 stycznia b. r. zgromadziło się, 
M mu zamieci i zasp śnieżnych, kilkuset przedstawicieli nie- 
mal wszystkich gmin powiatu w sall Rady powiatowej 
w Bochni, w tej liczbie prawie wszyscy naczelnicy i sckre- 
tarce gminni. Na rrzewodni*zą-ego powołano p. Rafał» M a- 
suara nacz. gminy Wola Hatorsza, ua zastępcę p. J. Sło- 
wika, sekr. miasteczka DUsśnie Solne, ma sekrotarza dra 
P. Klimka. Po zazujenu przez p. Mazura, wygłosił 
diuższy referat o sytuaeji politycznej b. minister spraw 
wewn. i poseł powiatu bocheńskiego, dr Kiernik. W dys- 
kusji zabierali głos pp: Gadowski, dr Klimek, Sen- 
dol, poczem jednomyślnie uzhwalono rezolucje, wyrażające 
ped:iękowanie prez. Witosowi i ministrom z ramienia 
P. S. L za ich praca w rządzie i trudy, poniesione dla 
dobra państwa i ludu, pełne zaufanie posiowi drowi 
Kiernikowi, oburzenie posłom Brylawi i Plucie za roz- 
bijanie Klubu P. $. L. i zdradę stronnictwa, wotum 
nieufności posłowi z okręgu Bochnia —Limauowa— Nowy 
Bącz— Wieliczka, Łaskudzie, oraz wezwanie go do powrotu 
do Klubu lub złożenia mandatu. W stosnnku do nowego 
rządn wezwano Klnb P. S. L, aby uzależnił poparcie 
rządu od przeprowadzenia rozpoczętych przez rząd 
Witosa spraw naprawy skarbu, reformy waluty, zwalcza- 
nia drożyzny oraz spełnienia najważniejszych postulutów 
ladowych, a w pierwszym rzędzie przeprowadzenia reformy 
rolnej I daniny lasowej na cele odbudowy. 

Wóród okrzyków na cześć P. S. I. i prezesa Witosa 
zakończono to zgromadzenie, stwierdzające raz jeszcze, że 
Ind powiatu bocheńskisgo nie da posłucbu rozbijaczom, lecz 
twardo stoi przy stronnictwie | jego wodach. Dr Klimek. 

Zakopane. Dnia 30 grudnia odbyło się u nas zebranie 
Zarządu P. S. I. „Piast“ pol przew. prezesa p. Wojciecha 
Roja. Obecni byli pes. GawlikowakEi i delegat Zarządu 
ekr w Krakowie, p. Galarowski Jan, bawiący tu na 


p A ZI Z OZ ZZ ZZA ZZA ZOZ AN ZZ ZE ZOE ZZO Z ZZ ZEE OWN ZZ R R Z W R W R EZ W 


LO 


wijąc się jak piškcrzę w soli, a spodenkami ich telo- 
palo jak jytlera w miynie. Pasla Pawiowskiego nie 
chciano długo sduchać i przerywsno mu okrzykami: 
Dość już, dość! Dosyć krzykactwa i rozbijania! 

Fosel Bryl, grubo speytniejszy od p. Pawłow- 
skiego, widząc, co się działo podczas przemówienia 
Pawłowskiego, chwycił się, mimo, że jest z zawodu 
inżynierem, iście adwokackich kruczków. Nie 
niniej, nie więcej, tviko zaczą brać Witosa w obronę, 
twierdząe, że om nie winien, że wszystkiemu winna 
„ówcmka”. Nie wywarło te wrażenia, jakiego się p. 
Bry! spodzicwal; xebrani przekonali się, że co inno- 
go było w rozdawanej przez p. Bry- 
la i przez niege podpisanej odezwie 
przeaiw Witosowi, a ee innego teraz 
p. Bryl mówił Musiał wige kiamać aibo w swojem 
przemówieniu, albo w swojej odezwie. (idy mu to dano 
odczuć, zmieszał sią. Zmiesaał się jeszcze bardziej, gdy 
go del. Bienias zapytał, jak to hyte z jego sprawą 
z» Jamnpolskin. 

maki te sukces odnieśli w Łańcuckiem rozbijacze. 

Za rezolucją. zgłoszoną przez 
posta Bryła. nia oświadczył się ani 
jeden głos, pomimo, że rezolucja była sprytnie 
ulożone i weywala do „zjednoczenia ludu“. I z takiem 
hasłem Amig wyjeydźać ci, co niedawno dokonali no- 
wege rorbicla! 

Zabrał nastepnie gios poseł r tego okręgu, 
p. Gruszka, który w świetnem, na faktach opartem 
przemówieniu, rozprawił się gruntownie » zarzutami 
pp. Brzlu, PAwiowskiago i Sobka i tak ich położył na 
obydwie łopatki, że p. Bryl, nie cheąc dalej siuchać, 
zwróci: się ido niego za siowami: „Daj pan już spokój, 
dosyé już tego, Lo pociąg odjedzie!“ 

Na końcu zgromadzenia p. Władysław Bie- 
niasz ze Soninv postawił następującą rezolucję, któ- 
ra zestzia jednomyślnie uchwalona: 

„/.gromadzeni wyriżtją ubolewanie i pogardę 
tym wszystkim posłom z okręgu wyhorczego Rzeszów- 
Łańcut-Przeworsk-Jarosiaw-Nisko, którzy prowadzili 
politykę warcholską w Klubie sejmowym „Piasta“ 
i przyczyniti się do obalenia rządu, opartego na polskiej 
większości w Sejmie. Zgromadzeni żądają, aby ci po- 
słowie z okręgu wrócili natychmiast do Klubu „Pia- 
sia“ i poddali się uchwałom większości, w przeciwnym 
„aś razie aby złożyli mandaty, gdyż one należą do 
atronnielyca, a nie do ich osób. Zebrani wyrażają 
prez. Witosowi współczucie z powodu 
ostatnich wypadków w Sejmie i Klubie i oświadczają, 
że atoją wiernie przy programie P. 5. L. „Piast“ i soli- 
daryzują się z jego kierunkiem politycznym”, 

Sen. Jachowicz po jednomyślnem, uchwa- 
leniu tej seznlucji, a jadnonyślnam vdrzuceniu rezolucji 
posła Hryla. podziękówał zebranym za przybycie, za 
poniesione trudy, podnosząc, że wiec ten był wyrazem 
wysokiego poczucia patriotycznego i partyjnego chlo- 
pów w naszym powiecie, poczem zamknął obrady. 

Iocz — o dziwo! Delegaci nie rozs 
Bzii się wcale, ala ebstąpili dokoła posła Sohka, 
! oświadczyjł mu króthe z węzłowato, że dopóty nie 
odejdą | jego nie wypuszczą, dopóki on nie podpisze 
deklaracji, Że napowrót wstępuje do Klubu „Piasta“ 
albo tef deklaracji że skłasia mandal. 


Przyparty do muru, poseł Sobek zdecydował się 
i podpisał wobec świadków następującą deklarację: 

„Podpisany oświadcza, że z dniem dzisiejszym 
napowtót wsiępuje do P. 5. L. „Piast 

i do jego Klubu sejmowego, że. progra- 
mu jego zawsze i wszędzie będę bronił, że zawsze 
poddam się uchwałe klubowej większości i głosować 
będę w Sejmie tak, jak większość zadecyduje. Gdy- 
by zań polityka Kłubu nie byla zgodna z mojemi 


przekonaniami, to wolno mi mandat zło- 
żyć, ale nigdy z Klubn występo- 
wać. Jan Sobel“. 


Po podpisaniu tej deklaracji przez p. Sobka, 
zgromadzeni podziękowali sen. Jachowiczowi 
za jego pracę, jakoteż pos. Sobkowi, że chociaż 
zbłądził, ale z rozbijackiej drogi 
nawrócił. 

Tak powinni postąpić wyborcy wszędzie z rozhi- 
jaczami, to warcholstwo i rozbijanie rzeszy chlopskiej 
musiałoby ustać, wszystkie ambicje i choroby poselski» 
na wysokie stanowiska znikłyby. Skorzystałoby na tem 
państwo i lud. 

Spodziewamy się, że w podabny sposób postąpią 
wyborcy puzedewszysikiem z powiatu rzeszowskiego 
z posłem Plutą, z tą tylko różnicą, że zażądają oil niego 
stanowczo złożenia maqdalu, gdyż on nie zbłądzk, ale, 
chomując na wielkość, zdradził, okłamał wyborców, 
okłamał prezesa Strounictww Na zebraniu delegatów 
w Rzeszowie oświadczył uroczyście, że z Klubu nie 
wystąpi, gdyż niema widoków stworzenia lepszego 
rządu, cpartego o polską większość. Po tem zebraniu 
poszedł ze świadkiem do prez. Witosa, przeprosił. polat 
rękę na zgodę, a w parę dni potem wystąpił z Klubu 
hez uzasadnionego powodu. Postąpił, jak Judasz, który. 
ucałował Jezusa, postąpił, jak człowiek bez ambicji 
i bez honoru. Byłoby ujmą dlą Klubu 
i stronnictwa, gdyby takiego czło- 
wieka napowrót przyjęto do Klubu, 
Wyborcy z Rzeszowskiego nic a nie nie stracą, gdy 
p. Pluta złoży mandat, bo na jego miejace wejdzie prof. 
Kuś. dzialacz w Rzeszowskiem wszystkim znany, 
który tylko wskutek matactw p. Pluty nie jest posłem" 

üdv tak postąpicie, bracia włościanie ze sąsied-- 
niego powiatu, jak postąpiłiómy tutaj w Łańcnekiem, 
to p. Plura przestanie ekorowaćna 
wielkość i przestanie rozbijać rzeszę chłopską. To 
chyba musi przyznać sam p. Pluta, że największą: 
szkodę wyrządza chłopu ten, kto 
go dzieli i rozbija, bo przez to przysługę 
wyrządza obszarnikom i innym przectwnikom ruchu lu- 
dow cgo, F 

Sekretara. 


Stanisław Zachara z Mokrzysk, pow. Brzesko, ur. 
1900 r, unieważnia skradzioną mu książeczkę wojskową, 
wydaną przez 2 p. art. gór. 1292 


Posznkuję sluzby, moge być za parobka we dwo* 
-ze iub a gospodarze. Bliższych Mnformaoyj udzieli Józef 
1311 - 


ojan, Bratkowice, p. Mrowia. 


Eugonjasx PFedlnsek, ur. w 1502 r. w Wiorzeho, 
sławicsoh, powiat Tarnów, unieważnia dokumenta wojskowe 
wvędane przez P. K. U. Tarnów. 1298 


2 ; 
List z Warszawy. 

Nieszczęśliwa ta nasza Mateczka Polska, powsław- 
szy z grou mewoli! i 

Prawiv wszyscy Joj powstaria chcieli. wszyscy 
prosili Pana Dora, śpiewając: „Ojczyzny, wolność racz 
nam wrócić Panjos“, wszyscy pisali o Niej, prorukowaji, 
że wstanie, krzywili piy, Że Qyczymow o naród gą” 4 
i krrywdzą — to było słuszas — ~ gdy dxi isdn Lóg, 
że mamy wslność i Ojszyznę, widziany kwaśne: misy 
u ludzi, nietylko p:ostych, uie i u najm*drzejszych i u naj- 
bugatszych, I] wiazmy, žo krzywo na Polską pa- 
trzą. Seiki lndvi niebaczpych u nas powtar.2 za Ży- 
dami na puszczy, po wyjściu z niewoli eg'pskiej: O bo: 


11 


rogi, grzyby, kapastniki, ryby i bułki, a jaż koniecznie 
musi byś ich zatodowa notruwa „katja“ w trzech ko- 
loruch, a w na pamiątkę św. Trzech Król. A że to 
jeden cor (król) był Mały, dragi kółty, a trzeci czarny, 
to i „keia jast pieczona w trzech kolorach. ji 

Giy już wszystko gutowe Ba Stole, Saña gospo- 
darz ra statem, toba wprost niegó, a demowhity obok, 
Gwspdarz poczyna brać stę do wilji 1 mówi: „Chtry- 
stó się rodzi. chwulmy go" 1 zaczyna jeść. Przed %omą 
stoi pelna misa pułeżńych pierogów, że wk meža przez 


fe trad:o ujrzeć. Żona pyta go: „Widzisz mnie ty?“ 


A en, zajadsjąc, odpowiada: „Nie, ja cię nie widzę“. 
Na to- żona mówi: „No, dajże Bote, abyś mnie Cały rok 
nie widziałt*. To maczy, aby i w drugim rokn piero- 


dajeśmy pomarli w Egipcią gdzie było thleba, mięsa, |pów îm nie brakte. 


ogórków i cebuli dostatek! I pomarli, i żaden z nich 


Podjańłszy, wyciągają źdźbła sianu z pod obrasa; 


do ziemi obiecanej mie wszedł — dopiero młode pe-,Eto najdłuższe wyciągnie, temn me. się w długiem życiu 


kołanie. 
I my, chcąc mieć kiedyś 
źle — chcemy, czy mie chcemy. 


Że ta nasza nkochana Mateczka Polska jest piękna, | - 


dobrze, musim pierw siać! 


dobrze powodrić. 

Qyłatków niv znają, a drzewko, czyli jodełka 
lełka) jest tylko a bogatszych i n bo arów, czyli szlachty. 
We swieta, po małożeństwie, robi sig we wsi ruch 


to nam cały świat przyznaje, a tylko my tego nie chcomy: We maly: Młałsi i'starzy vbierają się u gardy, Co ma 


widzieć. Że jest bogata i gdy się dołożym całą siłą 


dużą izbę i tu robi «ię uciesmma zabawa ładowa z tañ- 


wszyscy, będzie nam dobrze, to pewne, ale, że jest pań- tami, ' Biorą BR młodzi za ręce i tworząc kolo, tańczą 
stwo wielkie, to chyba ci wiedzą, «© 2 blenią w ręku i Śpiewają pieśń o śabędzin: „Jak po morza, jak po 
przeszii ją od granie do granic; mni słabe o tem mają Saria Mały łabędź pynei*. «W czasie “hrrg koło, Śpie- 
po,ę ie. A jakiż to był ongi ozrom, gdy do nas nuleżały Wajźc, tańczy, -Rajpiekait,sz. „dziewczyna w bieli jest 
Podołe, Ukiaiaa I Wołyń, Litwa 1 Spisz? jfabędziem, a parobczak strzelcem, który wkóńcu zabija 

A mino tego samolubstwo, niezgoda i du. febedzia. Wresscie parobey usmoleni, z wywróconym do 
ma możnych i sziachcy pozwoliła wtedy na góry kudłaui kożuchem, przyprowadzają niedźwiedzia, 
utratę tych prowinoyj, a poten i całego pañ- Nidy naszego „turonia*, Te dodaje nowej wesołości zgro- 
stwa, ma lzasym, którzy w późny wisczór wyprawiają po- 

Mimo, że dużo prowineyj odprdło od Polski, te, Cessne szpryńce, spiewając | ciesząc się | 
jest to i tak kraj wielki i narodu w nim moe, i tone- ~ Tak bywało na Bisłej Rusi przed wojną, a co się 
samyeh Poiaków i nie jednej wiary. Polska konstytuc a PO Wojuie tam dzieje, nie wiem, | | a 
zarewnia atoli wszystkim narodowościom i wyztani m W drugim Nrze opiszę Wam ich zwyczaje wielka- 
wolność, która w dawnej Polsce była udziwłem jednej ADcae, bo są dosyć ciekawe, u tymczasem b.dźcie mi 
tylko warstwy iarodn. J nie dziw, że taki przyjaciel braciszkowie zdrowi w tym nowym ruczku. | 
Polski, jakim: był ś. p. papież Pius IX, mógł Śriaro po- Jakób Bojko. 
wiedzieć do polskiej pielgrzymki, że: „Na Polakach ciążą W CP "4 
try główne grzechy: aea gł rozwody | TP r 
i vciemiężenie poddanych*. (Dodat O „Czasn* z r. 1858 - : e i 
ai „ p. ks. Kazimierz Lutosławski. 

Nowopowstała Polska nie chce i nie może tych, W abiegłym tygodnia zmarł w Drozdowie, w ziemi 
grzechów popełniać, bo nawet i rozwodnicy muszą za- Łomżyńskiej, poseł tamtejszego okręgu ks. dr Kazimierz 
folgować, jak pomyśłą, ile dziś kosztuje utrzymanie jed-| Lutosławski. Zmarł pe krótkiej chorobie na szkar- 
nej, a cóż dopiero dwóch żon? latynę. 

A skoro tak, to najpierw musim się sami upa- Š. p. ks. Lutosławski. był jedną z najw; bi'niej- 
miętać i zaprząe do pracy przy jednym szych postaci politycznych w odrodzunej Polsce. Czło- 
wozie, a potem pogadać szczerze z innemi wiek olbrzymiej wiedzy, posiadający doktoraty medycyny, 
narodowościami, których jest spora liczba, a któ- filozofji i teologji, wykształcony zagranicą. był równo: 
re nam sie bardzo sprzyjają. cześnie człowiekiem olbrzymiej pracowitości. Bila zeń 

Aby się porozumieć, trzeba się iepiej po-lenergja życiowa, którą wyładowywał w pracy. Z prze: 
enunć. Pozna- zwyczaje tych ludzi, którzy w Polsce konań narodowy uemokrata, był jednym z filarów tej 
tyją, pozmać ich obrzędy i t. p, a to może zbliży nas, partji. W Sejmie nałeżał do najpracowitszych posłów. 
80 siebie. ietny mowca, porywający szczerością przekonań, da- 
Przypiłfzmy się obrządkom, które msją Binlo- wał się nieraz unosić temperamentowi, zwłaszcza w waici 
rusini, prawosławni niestety, a i Moskale, któr;ch z socjalistami. I socjaliści jednak, mimo, żć go zaciekli 
mem; paczka, w dnie wigilji i w Święta Bożege Naro- zwalczali, otaczali Go pełnym czci szacunkiem. Działa 
dzenia i w Wielkanocne. s 'Śp. ks, Lutosławski, jako porityk w Sejmie, jako mowci 

Lud białoruski cały adwent fak pośći, jak to ongi na wiecach, jako publicysta w prasie, jako kapłan w ko 
nasi ojcowie pościli, aż. póki w wigilijny wieczór nie Ściela i w um:łowanej oryanizacji harcerskiej, Święn 
zaświówi „gwiazda na niebie”. Miół przybrany sianem, Jego jest cięckrm ciosem dla Beja 
8 na białym obrusie kładą smakołyki postue, -jak piej Cz ść Jego pamięci! 
$ 
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"W sprawie asekuracji 
budynków. | 


Z wielu stron otrzymujemy skargi na przymns ase 
Kuracyjny oraz zapytania w rozmaitych sprawach, doty- 
czących asekuracji. Na wielu wiecach nchwalano w ostat- 
nich czasach rezolucje, domagające się zawieszenia usla- 
wy O przymusie asekaracji. Zamieszczamy więc niżej 
szczegółowe wyjaśaienia w tej sprawie, zazaaczając, że 
wyjaśnienia te siażą za odpowiedź wszystkim tym czy- 
telnikom, którzy do nas w tych sprawach pisali. Prze- 
dewszystkiom sprawa przymnsu asekuracji. Prze- 
ciwko przymasowi występować nie można i nie należy. 
Zbyt ważną jest sprawa ubezpieczenia wszelkich budo- 
wli, a zbyt mało naogół Indzis na wsi dbają o to, by 
mieli budynki ubezpieczone, zbyt mało myślą o klęsce 
pożarów, które rekrocznie wyrządzają na naszych wsiach 
olbrzymie szkody, ażeby możaa przymus asekurowania 
uważać za jakowyś ciężar. Ustawa o przymusie aseku- 
racyjnym od ognia istnieje w Kyngresówce od lat 120. 
Sejm nasz zmienił ją tylko, rozszerzając jej moc obo- 
wiązującą także na Małopolskę. W Kongresówce ludność 
jest do tego przyzwyczajona i bardzo z iustytucji fej 
zadowolona. Domayanie się więc, by moc obowiązującą 
tej nstawy zawiesić, jest nierozsądne. Nie trzeba zapo- 


ich budynków jest ubezpieczona gdzieindziej, c) odma- 
wianie przedłożenia policy na dowód, że budynki ubez 
pieczone są już częściowo w innych justytucjach. 

Jeżeli ktoś ma budynki ubezpieczone 
w innegi instytucji, to to ubezpieczenie może być 
nadal utrzymane aż do terminu wygaśnięcia policy. 
Nadwyżkeę wartości szacankowej budowli, 
gdzieindziej asekurowanej musi się jednak już 
ubezpieczać w Pol. Dyr. ub. wzaj. Ponieważ P. D. 
U W. musi przeprowadzać sama oszacowanie wszystkich 
budowli, więc o ile szacuack ten wypadnie wyżej, niż 
kwota, na jaką ktoś ubezpieczył swoje budowle w innych 
instytucjach, to tę nadwyżkę obowiązany jest ubezpieczać 
jaż w Pol. Dyr. ubezp. wzaj. 

Korzyści, płynące z przymusowej asekpracji, po- 
znały namacalnie te gminy, które były nawiedzone po- 
żarami, Ludność, która pogorzała, prz mała się, żó 
przymus asekuracji jest korzystny, że celem 
instytucji, przez państwo dla przymusowej asekuracji 
utworzonej, nie jest osiąganie zysków, ale rzetelna po- 
moc dla: pogorzelców — a więc dobro publiczne. 


Niedola posłańców pocztowych. 


Jaką rolę gra w nowoczesnem życiu społeczeństw 


minać, że w Polsce ofiarą pożogi pada rocznie około | dobrze funkcjonująca poczta — rzecz wiadoma. Dobra 
20 tysięcy budynków, że opłaty asekuracyjne w pań- | poczta — to jedna z dźwigni całego życia dzisiejszego. 
stwowym zakładzie asekuracyjoym, który się nazywa | nas, w Polsce, poczta naogół funkcjonuje dobrze. Nieo- 
Polską Dyrekcją ubezpieczeń wzajemnych (w skróceniu: | wątpliwie sieć pocztowa jest jeszcze za mała, poczty 


P. D. U. W.) są niskie, niższe niż w Towarzystwach ase- 
kuracyjnych prywatnych, że likwidacja szkód przez 
P. D. U. W. jest szybka, tak samo, jak szybką jest wy- 
płata odszkodowania. 

Penne nie,asności w ustawie o przymusowej ase- 
kuracji wyjaśnił ostatecznie okóluik, wydamy przez mi- 
nistra spraw wewnętrznych, dra Kiernika, dnia 24-go 
listopada 1923 r. Okólnik ten wyjaśni», że, na podsta- 
wie art. 2 ustawy, Pol. Dyr. ubezp. wzaj. ma prawo 
i obowiązek przeprowadzić oszucowanie 
wszystkich budowli w państwie bez wzzlędn 
na to, czy one są jnż ubezpieczone gdzieindziej, czy nie. 
Od chwili, kiedy prz d gmiuuy otrzyma z Pol. Dyr. ub. 
wzaj. rejestr, ta Dyreucja odpowiada za szkody, spowo- 
dowane pożarem, beż względu na to, czy pogorzeiec 
opłacił już wkładkę ubezpieczeniową czy nie. Urzędy 
gminne są obowiązane przyjmować rejestry Pol. Dyr. 
ub, wzaj. i natychmiast ogłosić w gminie, że one na- 
desziy. 

W myśl ustawy, władzegminne są obowią- 
zane: a) przyjmować od właścicieli budowli zg ło- 
szenia do ubezpieczenia w Pol. Dyr. nb. wzaj, 
zgłoszenia te odsyłać do oddziału Pol. Dyr. nb, wzaj. 
oraz zawiadamiać te oddziały o nowo wzniesionych bu- 
dowlach; b) zawiadamiać te oddziały natychmiast 
o pożarach budynków w obrębie gminy; c) ścią- 
gać należytości ubezpieczeniowe, u nawet 
zarządzać kroki egzekncyjne wobec płatuików, 
ociągających się z niszczeniem opłat asskuracyjnych. 

Sprzeczne z ustawą, a więc podlegające karze, jest: 
a) stawianie oporu przy rejestracji i szacowaniu bhudowli 
przez organa Pol. Dyr. ub. wzaj., b) uchylanie się wła- 
ścicieli budowli od obowiazkn ubezpieczenia w Pol. Dyr. 
ub. wzaj. i powoływanie się na to, że część wartości 


niema wszędzie tam, gdzie być powinua, zwłaszcza w Kon- 
gresówce, a jeszcze bardziej na kresach, jednakże ta 
sieć z każdym miesiącem się zwiększa. Poczta funkcjo» 
nowałaby jeszcze lepiej, gdyby Inakcjonarjusze pocztowi, 
zwłaszcza ci, k órzy działają va prowincji a więc ci, 
co spelniają najważniejszą rolę, byli należycie wynagra- 
dzani. Niestety, wynagrodzenia ich nie stoją w żalnym 
stosunku do ich pracy, a nieraz są wręcz śmieszne. 

Wystarczy przykład: W Łęykach Góruych, w po- 
wiecie piizneńskim, posłaniec pocztowy, inwalida wo- 
jenny, ma pensji miesięcznej 200.000 mkp. Za te pie- 
miądze musi cedzień iść do Pilzna, 6 kilometrów drogi 
i z powrotem. Rzecz oczywista, że mie wysrarcza mu 
to nawet na bnty, bo ich więcej zedrze przez tydzień, 
niż przez miesiąc zarobi. Nie można się potem dziwić, 
że ci posłańcy vażą sobie płacić za doręczanie listów 
i gazet, co naraża luduość na niepotrzebny wydatek, 
a niejednego z czytających gazety odstręcza nawet od 
prenumeraty, skoro doręczanie gazety kosztuje go połową 
teżo, co sama gazeta. 

Dopóki poczta przynosiła deficyt, można było takie 
traktowanie posłańców pocztowych od biedy wytłóma: 
czyć. Dziś jednak, skoro opłaty pocztowe oparto na 
złocie, skoro przywrócono te opłaty do wysokości przed- 
wojennej, jest ovowiązkiem władz wyposażyć urzędni- 
ków pocztowych, a przedewszystkiem najniższych fun- 
kcjonarjuszy, tak, by oni bodaj żyć mogli. i 

Nie watpimy, że sprawą tą zajmą się nasi posło- 
wie i przyspieszą uregńlowauie poborów posłańców *po 
cztowych, bo dzisiejsze ich pobory są rzeczywiście 
śmieszne. 


"| 


Prosimy odnowić prenumeratę! 


LL 
Schodzimy na dziadów! 


Tak jest! Schodzimy wszyscy na dzi dów. Wieś — 
to dzisiaj jeden wielki dziad Jest to skutek straszli- 
wego spadku walaty. 

Są jednak na wsi ludzie, którzy powiadają: „Co 
mi tam! bio ę duże, wydaję też dużo, to. na jedno wy 
chodzi”, Ci ludzie nie rozumieją wogóle, co to jest spa- 
dek waluty i nie zdają sobie sprawy, że na spadku 
tra'ą najwiecej najgłupsi. Urzędnicy biorą pensje we- 
dług miernika, więc choć nie mają tyle, ileby chcieli, 
jednak nie tracą zbyt wiele, To samu dotyczy robotni- 
ków fabrycznych i kopalnianych. Kupcy — ci tylko zara- 
biają, bo sprzedają podług dolara, gdy dolar idzie w górę, 
ale gdy dolar spada, to oni tego nie uznają i cen Dia 
obniżają. Jak wychodzi na spadku waluty chłop, te wi- 
dać na przykładach. 

Kupiłem przed rokiem woły za półtora miljona 
marek. Dolar kosztował wtedy 15.000 mkp. Kupiiem 
więc te woły za 100 dolarów. Chowałem je przez rok. 
Woly się utuczyły, warte były drugie tyle. Sprzedałem 
je po roku za 15 miljonów. Zarobiłem olbrzymią sumę. 
Ba, ale do!lar kosztował wtedy 3 miljony marek. Wzią- 
łem więc za te woły faktycznie 50 dolarów, czyli stra- 
ciłem na czysto 50 dolarów i to, com przez rok włożył 
w hodowle. W 14 dni potem kupiłem inne woły do chowa, 
o połową mniejsze, za 200 miljonów. Dviar kosztował 
wtedy jaż 6 miljonów. Chcąc kupić byczki na chów, mu- 
siiłem więc dać wszystkie pieniądze, które wziąłem za 
utuczone woły i jeszcze sprzedać krowę, żeby dołożyć. 
Tak sig z chłopa robi dziada! A w miastach wrzeszczą, 
że chłopi są paskaree, 

Jeden z moich znajomych sprzedał świnię za 20 mi- 
ljonów, by kupić dzieciom i sobie boty. Przychodzi de 
niego żyd i powiada: Pożyczcie mi te pieniądze na 14 dni, 
a ja wam dam 9 miljonów procenin. Zaświcciły się 
chłopu oczy, bo to przecie bujeczny procent, ale się bał, 
że żyd mu nie odda. Żyd dał mo więc w zastaw dolary 
i złoty zegarok. Po 14 dniach oddał mu 29 miljonów 
A jak na tem wyszedł ten chłop? Stracił, bo zamiasi 
czworo butów, które mógł kupić za 20 miljonów, kupii 
potem dwuje. Ładnie zarobił! 

To jest spekulacja walutowa. To jest powód, dla 
którego chłopi jak zbawienia wyglądają wprowadzeni 
nowej, wartościowej waiuty. Musi się ją wprowadzić 
jaknajrychlej, bo wieś tego wszystkiego dłago 
nie wytrzyma. Piotr Lipowiak. 


Nowe opłaty pocztowe i;telegraficzne. 


Na poczcie i w ruchu telegralicznym wprowadzono 
opłaty, oparte na zlocie, dopiero z dniem 8 b. m. Jak się te 
opłaty przedstawiają? 

Oplata za list zwykły ustalona została na 10 centy- 
mów, to znaczy na tyle, ile wynosiła przed wojną. Wobec 
tego, że kurs złotego franka wynosi 1,280.000 Mkp., opłata 
za list wynosi dziesiątą część tej kwoty, a więc okrągło 
125.000 Mkp. List zagraniczny kosztuje 400000 Mkp. Kart- 
ka korespondenc, jna kosztuje w kraju 72.000 Mkp,. wysla 
na zaš za grancę 240.000 Mkp. Do listów poleconych poza 
zwykłą opłatą dopłaca się 240.000 Mkp. List express ko- 
zi..je pół miljova ma ek. 

Q 
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Opłata telegraficzna wynosi. 8 centymów za jeder 
wyraz. Depesza pilna jest trzy razy droższa. 

Kurs franka złotego ustalany będzie co dwa tygodnie, 
dła przesyłek zagranieenych codziennie. O ileby kurs marki 
poiskiej się podniósł, to znaczy, o ileby kurs franka złotego 
spadł, o tyle opłaty te będą niższe, w przeciwnym razie bę 
d4 wyższe. e > 


Jak obliczać cany biletów kelejswych? 

Ceny biletów kolejowych oparte są od 1 stycznia b. r 
na złocie, to znaczy obliczane są wedle kursu złotego fran- 
ka. który w ubiegłym tygodniu wynosił 1,230.000 mkp. 
Kurs ten wyznacza ministerstwo skarbu co dwa tygodnie. 
4 Opłaty kolejowe przedstawiają się obecnie następu- 
JĄCO: za 1 kilometr jazdy IH. klasą pociągiem osobowym 
płaci się 2 eentymy złote, to znaczy dwie setne części fran- 
ka złotego, bo frank ma 100 centymów. W II. klasie płaci 
się 4 centymy, w I. klasie 6 centymów. Jazda pociągiem 
pospiesznym jest w każdej klasie o połowę droższa, czyli 
kosztuje w II. klasie 3, w I. klasie 6, a w III. klasie 9 cen- 
tymów za kilometr. 

Wodle kursu złotego ‘franka, w ubiegłym tygodniu 
ceutym kosztował 12.300 mkp. Wedle tego więc można obli- 
Czyć koszta biletu kolejowego, trzeba tylko znać ilość ki- 
iometrów drogi, którą się chce odbyć, 


Sprawy wojskowe. 


Zaopatrzenie rodzin po zaginionych wojskowyci. Re 
dziny zawodowych wojskowych, kiórzy zaginęli w crasii 
działań wojennych i nie odnaleźli się w ciągu roku o 
chwili zatwierdzenia pokoju, otrzymują tymczasowe z40ja- 
trzenie takie, jakieby im się należało w razie śmierci zagi- 
nionego. Jeżeli taki zaginiony zawodowy wojskowy nie od. 
najdzie się w ciągu 4 lat od dnia zatwierdzenia pokoju 
mzez Sejm, rodzina jcgu powinąa postarać się 6 sądowi 
uznanie zaginionego za zmarłego i przed końcem tego 
terminu przedłożyć je władzom wojskowym. Wówczas ro- 
dzina otrzyma stałe zaopatrzenie. 

Vigi dla esadników wojskowych w wieku poborowym. 
Przy pvborze roezauika 1902 wcieloną została do armji pe. 
wna liczba osadników wojskowych, którym na podstawie 
tymczasowej ustawy wojskowej nie przysługują ulgi. Czę 
sto zachodzą jednak wypadki, że powołano do służby osad 
ników, którzy niedawno pracę na roli zaczęli i którzy pa 
prostu nie mogą gospodarstwa opuszczać, jeśli ono nie ins 
upaść. Wobec tego ministerstwo spraw wojskowych zarzą 
dziło, by osadnicy wojskowi w wieku poborowym, którzy 
wniosą do P. K. U. podanie o zwolnienie z wojska, byli od- 
razu przenoszeni do rezerwy, czyli od służby uwolnieni. — 
Osadnicy wojskowi, którzy już zostali wcieleni do szere 
gów, mają na skutek tego zarządzenia również być uwał 
niani. Muszą oni wnosić podanie do P. K. U., potwierdzone 
przez starostwo, wykazujące konieczaość ih pozostania 
przy gospodarstwie. PDódania takie rałatwiane są nutyck- 
miast. 

Qdprawy przy zwolnieniu z wojska, Na podstawia no- 
wej ustawy, wojskowi zawodowi, którzy zestaa preerie 
sieni dy rezorwy. r zględnie w stan spoczynku, sirzywują 
jdnotazuwą OUpr. Gdprzwa ta w; r osi dla zaewwkrwyrł 
siereguwców, kia s gy gamat (2 lut, pensję ppiuwa 
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roczną, którzy służyli ponad 10 lat. pensję rotzną, którzy Żony obywateli awerykałakich, które wy- 
płużyli ponad 6 lat pensję półrotzną, ponud 3 lnia Ż-mie-|szły za mąż, lub których meę:owio przyjęli szywatełsiwa 
sięczną, a ponad 2 lata miesięczną. Oficerowie zawsdowi, | amerykarskie wcześniej, a więc przed Z2 wrzeSn a 1923 r., 
którzy służyli ponad 5 lat, otrzymują edjrawo: w wysokości | moga casłać uaszport amerykański, muszą jednak wnieść 
ponżji rocznej, którży służyli od 2 do 5 lat, odprawy w'wy-|podania.0 takt peszyori do kousuja Stanów Zrednoceenych 
sokości pensji półroezńej. Nie otrzymują odprawy woj:|w. Warszuwie, Mając. -paszrort: amerykański, wie potrzebują 
ik owi zawolłowi, przeniesieni w stan nieczynny, zwolnieni | speejainej wizy. na wjazd do Ameryki, ba jady jako obywa 
ua własną prośbę, wydaleai z wojska lub zwolwieni na pod- |telki Stanów Zjednoczoaważ. 
“rawie karnego wyroku, wreszcie ci, vco * beżpośrednio po + 2} Dzieci obywateli emtrykapskich do lat t8 
¿wcloienia zostali przyjęci do służby państwowej cywilnej. | ovaz reemigranci, którzy przyjechali do olski na kilka; 
Kara za Jichylanie się od cwicze Przeciwko rezerwi- najwyżej jednak ha*6 miesięty od ebwiil wylądo- 
eom, uchylającym mię od ćwiczeń wojskowych, wdróżone|yąyja, mogą w konsulacie ameryknisiim 6trzymać 
będzie matychmiast postępowanie Karne. Dowóżcy forimaćyj wizę na wjeżd do Amsiyti peza ustaieną ilością 
swidencyjnych otrzymali rozkaz zestawienia tych szeregu |tyeli, którym rzyd amerykańsk ħa wyjszd w vagu roku 
wych rezarwistów i przesłania tych wykazów. da konitn- | bieżącego pozwnłu. . k . 
ce sj P. K. U., którzy oddają sprawę prokuratorji woj: 3) Osoby. urodzone w Stanach Zjednoczonych, 
A A P diem t ieoa dzieci do lat 16, których rodzice byli obywatelami armery: 
Br © Ward T ŁC A ~, ars kańskimi w ehwili ich urodzenia, dalej dzieci do lat 21, 
„i p k g d R sa JL h | 15 d „, |które mieszkały w Stanach Zjednoczonych w c«acie przy: 
ka Fa. EAN pada. ŚL > le 5 p dies si jęcia lub po przyjęciu obywatelstwa amerykańskiego przez 
aan ha” r zicmniaków, o 20 deka, oraz o I dkg. Uu-|;ch foaziców, Moya uzysiać pasz.ort amerykeński 
RZEPINA. WEI z w Bonsalacie Stanów Zjeduoczonych w Warszawie, a otrzy- 
mawszy taki paszport, mogą każdej chwili dn Ameryki wy- 
b 5 a m jechać, nie potrzebując wiey i nie płącąc nypecjalnej opłaty 
Ważne wiadomości. |smięrogjneh 0% z 
4) Do podania 0 paszport amerykański trzeba 
Wyjazd go Francji. dołączyć: a) metrykę slubu lub urodzenia, poświade 
Na wiosnę b. r będie mogło wyjechać do Francj'|czoną przez kurję biskupią i starostwo, względnie magistrat; 
okola 20 tysigcy roiotmków rolnych z Piski. Co jatiś | ©) osoby. urodzone w Stanach Zjednoczonych 
czas odiywają się rekrutarje-tych robotn ków z poszezegól- | WiBny dełączyć amerykańską metrykę urodzenia; 
py h powiatów. Terminy 1 uńejsca iy.h rekrutucyj staloj 9 dowód tozsamości z fotografją, wydany przea 
w „binńcie” ogłaszamy. Wary cey ci, którzy chcą do Franeji | Starostwo lub magistrat, zaopatrzony pieczęcią tej władzy, 
wyjebać, powinaj czytać każdy Uumer „Fiusta*. a przęueć|Etóra" tem gowcd wydała; g) listy, „aflidzwit* lub inne 
wszyktkiem=rebrykę „Jyazne wiadomdów*, to LI. duikjedwą dowody ©sobiSiby pzp'ery obywatelstwa męża, względnie 
Bię, kiedy 1 gdzie odbywają się takse zskintacje. o iei (mija św nagłówek: „Certyte»ty of Naiurahsax 
Przypominamy, że rekrutacja robotników rolnych doj 00n"), albo też kopjy tyca pei erów, wydaną przez sąd 
Francji z powiataw Nowy Sąct, tinunowa, tow; Targ | (03 oua napis: Cort recouri). Wraz z podaniem należy zło 
Spisz, Grawa Gyb+w Gorlice i Jasio odwęuzia się |?06 trzy fotografje paszportowe i 10 dolarów, 
w Nowym Sączu, w famtżjem>m urzedzie pośrednictwa prucy tytu'em pasapoitowej opłaty. 
w dniach 14, 15 i 16 stycznia b. rakie dokumenty Takie podania o raszpoity amerykańskie przesyła 
trzeba mieć, ehcąc być przyjętym na robotę do Fuąitcfi, | konsulat warszawski do Waszyvgtona, Odpowiedź nadchodzi 
tuśmy podali szezegó'owo w poprzednim numatze, To zezia-|w przeciągu 3 miesięcy, 
samy raa jefzcze, ź6 do Francji przyjmowanł są tylko 


robotnicy zdrowi, zawodowi rolnicy. Rze- ana 
mieślaićy, inwałidzi i niezdatni do staży wojskowej nie są Gyjazd doe dy. 
przy;mowani, W przeciwienstwie do Stanów Zjednoczonych Ameryki 
północnej rząd kanadyjski nie ograniczył imigracji do Ka 
Wyjazd do Amorjkl. nady pod względem ilości. Ograniczył jednak imigrację pod 


Wobsc wielu zapytań, otrzymywanych codziennie w re- | względem jakości imigrantów o tyle, że wpuszcza do 
Jakcji, znmieczczamy poniżej wy,aśpiena w sprawie wia| Kanady jedynie rolników, robotników rolnych Jnb leśnyeb, 
i paszportów amerj kańskich. Te wyjaś enia są odpowiedzią |Jodynym warunkiem puszczania tych wychodźców do Ka. 
sa deiesiątki larów, w ostatnich dniach do redaycji nade- | nady, prócz — co się samo przez się rozumie —- dobrego 
sułyci. Zaznaczamy, że wsbęc zamieszczenia wyczerpujących |zdrowia i umiejętności czytania, było posiadanie przez nich 
poniższych informacyj pa listy owe osebno odpisywać nie] „affidawitów* od krewnych, albo kontraktów, 


tęgilziewy. - Sporządzonych w Kanadzie przez tamtejszych rolników lub 
Sprawa wia i paszpostów amerykańskich przedętawia |leśniuów. Obecnie rigd kanadyjski postanowił poczynić 
sią nastę) njącu: daleko idące uistwienia dla wychndźców. Douoszą, że 


1) Zony obywatali amerykańskich, które "wyszły postanowił nie wymagać już więcej „ailidawitów" ani 
za mąż po 22 września 1923 r, lub Których mężowie | kontraktów, natomiast ma wymagać posiadania przeą 
przyjęłi obywatelstwo amerykańskie po 22 wrześpia 1923 r., | każdego wychodźcę pewnej sumy pieniędzy. któreby. mą 
strzymają w konsulacie amerykańskim w Warszawie bez | umożliwiły pierwszo kroki byta w Kanadzie, Tak donoszą < 
łaunych irudrości wizę sa wjazd do Ameryki na pel-|pisws. Urzędowo o ulgach tysh jeszcze niewiadomo. 
skim paszporcie omigracyjym. Gdy wiadomieść naJejdzie, zamieścimy ją w „P.aście*. 


tr IZ 


(bo nie stać ich na wykupno patentu, 


i Ostrzożowie. 


W ostatnich czasach agen:i kompanij okrętowych 
rozwinęli agitację w tym kierunku, by nakłanisć obywateli 
polskich de wyjazdu na wyspę Kubę. Niejeden dał się wziąć 
na lep tej agitacji, przypuszczając, za albo na Kubie znaj- 
dzie rzeczywiście zajęcie, albo że prędzej stamtąd dostanie 
się do Stanów Zjednoczonych, Wazyscy ei ludzie padli 
oliarą swojej dobrej wiary. Wedle wiudemości, otrzymanych 
przez rząd polski, na Kubie krak pracy dla emigrantów, 
a ponadto warunki kiimatyczne. zwłaszcza naduwyczajne 
npały, uniemożliwiają Polakom eracę. Ludzie, którzy 
tam wyjeżdżają, padają ofiarą chorób i cierpią częste 
ostatnią nędzę, a nie mają się nawet do koge zwrócić po 
opiekę, bo na Kubie niema polskiego konsulatu, Przedo- 
stanie się przez Kubę de Stanów Zjednocao- 
mych jest niemożliwe bo władze amerykańskie 
obstawiły skrupulatnie granicę i bezwzględnie nie puszcrają 
mikogo, pockedegaego z Europy. Śmiałków, którzy próbowali 
się praez tę granicę przedostąć, rząd amerykański poddał 
surowej karae. Niechże więc nikt nie daje nią brać na lep 
agitacji i mie kupuje karty okrętowej i nie wyrabia 
paszportów ax wyjazd na Kubę. 


Kara na mienaczeiwych. 
Rząd Witosa rczpeczął prace nad umową konsularną 


pomiędzy Polską a Stanami Zjednoczonemi. Słyckać, że. 
w umowie tej zamieszczony będzie specjalny paragraf, na 
podstawie którego konsul Rzeczypospolitej w Ameryce 


będaie miał prawo przymusowo wydaląć z Ameryki obywa- 
teli polskich, którzy nie przysyłali odpowiednich sum na 
wyżywienie swoich rodzin, poeostałych w Polsce. 


Bolączki. 


W obronie przemysłu domowego. W czasach gabor- 
czych we wszystkich dzielnicach rozwijał się coraz iepiej 
przemysł domowy, Uboga ludność wiejska w ten sposób do- 
jpomagała sobie de gospodarstwa rolnego, zazwyczaj karło- 
watego. Chłopinas, mający mórg, dwa lub trzy morgi grantu, 
jeden robił grabie, literki, drngl taczki, trzeci tnty, cawarty 
zajmował się krawiectwem. Zazwyczaj byii to samoucy. Nie 
kończyli szkół fachowych, nie odbywali terminów. Syn uczył 
się od ojca, albo Bprytniejszy chłopak uezył się od sąsiada, 
Zarówno w zaborze uustrjackim, jak w rosyjskim, ten prze- 
mys} domowy był przez władae popierany w ten sposób,: 
Ea wykonujący, go jako zajęcie uboczne, nie opłacali podatku. 
Ustawedawstwo polskie poszło w innym kierunku. Uznało 
te nbocane zajęcia za przemys! i nakazało wszystkim, wy- 
„konującym go, wykupować patenty wzgiędnie karty przemy- 


(słowa oraz opłacać podatki. Skutek jest taki, še rzemiosio 


domowe na wsiach zanika. Ludzie nie mrga prasować, 
tem muicj zaś RA 
opłacanie podatku. Rząd więs nie iwa z tej ustawy aig 
a naród cierpi, bo ludaie tracą ochotą do pracy, która jest) 
pierwszym warunkiem dobrobytu, a nawat wartości pieuiąden. 
Sprawę ty przedstawił obszernie poseł Holak imie.iam 
klubu Pisstowców, wnosze NA posiedzoniu sejmu dnis 1- go | 
grndnis b. r. wniosek, domagający siy nowall do ustawy | 
przemysłowej, nowcii, któraby zwalniają od podatku. 
patentowego przemysł domowy, wyxonywacy przez bez-| 


m M 


rolnych i małorolnych, jako zajęcie uboczno przez jedną | 


osobę lub przy pomocy członków rodziny. 
to 
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Brak najważniejszej linji kolejewej w Polsce po 
ruszył w Sejmie dnia 4 grudnia imieniem postów Piastowe 
ców pos. Ohwaliński, Wskutaic fataloego podziału Gór- 
nego Śląska pomiędzy Polskę a Niemcy, Bxm Górny Siągk 
został rczdarty w ten sposób, Że między polską część tej 
dzielnicy a Wiełkepo!skę wbito klin niemiecki, Gdy się je- 
dzie z Krakowa do Poznanis najkrótszą drogą, t. f. przez 
Górny Śląsk, musi się przejeżdżać przez teren msemuski Na 
przestrzeni 60 km. Do tego kliaa niemieckiego przytyka 
w Kocgresówce powiat wieluński, liczący 200 tysięcy 
mieszkańców, posładający rozwinięty przemysł rolniczy, cu- 
krownię, bogate pokłady rady żelaznej i kamienia wapien- 
nege. Powiat ten nie ma wegyle linji kelejowej peza wasko- 
toremą kolejką z Wielaaia do Oleśna, leżącego na niemiec- 
kim Górnym Śląsku. ze waęlędów państwowych iesł rzeczą 
keniorzną wykudewazie takiej linii kole, u „ióraby 
umeżiiwiła połączenie Małepolski z Peziatiem bez ko- 
nieszneści przejeżdżania przez teryter,um niemieckie. 
Ze względów gospodarczych koaiecznem jest przeprowadzenie 
linji kolejowej, któraby pewiat wieluński łączyła z resztą 
kraju i z Oieśnem. Pos, Chwaliński. przedłożył tedy 
Sejmowi wniosek, wzywający rząd, žeby postarał się e gru- 
chomicnie © hu tranzytewigo "renz niemieci* "Slask 
na baji Wien? — Oleśno, a, Zeby roz 
począł budewę nowej linji kole owej. idącej z Cresto- 
chowy prz z Wieluń do Kępna w Wielkopolsce, przez 
co umożliwionoby połączenie Małopolski z Wielkopels"a bez 
przejeżdżunia przez Górny S!ąsk niemiecki. 

Dziwna gospodarka min. robót publicznych ovla 
przedmiotem zapytania, wulesicnego w Sejmie dalia f = u- 
dnia przez posła Peznańskiego imieniem posła. I'it- 
stowców. Istniejo w Kamionce Strumiłewej od r. 1919 Uań- 
stwowy zarząd wodny, mający prowadsić roboty meljoracyjne, 
Z rowodu brakn funduszów na meoljorację, urząd ten miał 
byś już w r. 1921 zwinięty, Kierownik jednak tego urzędu 
p. Zgorlaklewicz, eiki znajomościom w ministerstwie, po 
starał się o to, że nakaz likwidacji cofnięto, „Dsięki temr 
„urzęduje“ on dalej, pebierając wysok  ""=ją, „trzędują” 
dwaj konduktorzy wodni i 8 straini: inych, którzy 
od traech lat literalnie nic nie robią oe ouzabłaniem ge 
spodarstwa rolnego p. Zgorlakiewicaa Jest to $fhpwe marno- 
trawienie grosza pnblicznego. Pos. PegĄQRIkI domaga 
się uatychmiastowej Jikwidacji tego nrządł ależy ztwior= 
dzić, że podobnych urzędów jest w Małopolsce kilka, że 
wszystkie razem nic nie robią i że je jak najrychiej 
zł eśŚć, 


tirs 
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Obrady Sejmu. 


Daty tydzień ubiegły prac Sejmu poświęcany był 
jprzwie udziełenia: rządowi pełnomocnictw, jakich prez. 
Grabskń zaśadał w dwedzinie skarbowej. Przedłożony 
przeę prez. Grabskiego projekt tych penomoacnictw zo- 
stał po gruntownych naradach komisji zmieniony, a ra- 
czej uzgodniony z przepisaani konstytucji. Ustawę o pel- 
nomocnietwach ustalono, jako ustawę o naprawie skar- 
bu w ten sposób, że Sejm przelał część swoich praw na 
rząd w tej najważniejszej dzisiaj dziedzinie, jaką jest 
naprawa skarbu. Peki, że obrady nad tem trwały krót- 
kb, dowodzi, że Sejm zrozumiał, iż dotychczasowe me- 
tmdy jego pracy spońkały się z ogółnem potępieniem 
sjołeczaństwa i zmienił te metody. Przez to uczynił 
pierwszy krok w kierunku naprawy swojej własnej po- 
wagi i znaczesia, mocno w opinji publicznej nadszarp- 
niętego. 


Ustawa o naprawie skarbu. 

Ustawa ta postanawia: 1) podniesienie tków 
beagpośrednich, ©) RR RM terminów A po- 
datku majątkowego, podatku od kapitałów ; rent, oraz 
podatku od należyteści prawnych, 3) niezaliczanie ua 
podatak przesnysłowy pracedpiat, uiszczanych wa poczet 
tego podatku w postaci świwdoctw przemysłowych, Za- 
rządzenia odpowiednie wydana będą pczez Prezydenta 
Resczypospoliiej na podsiawię uchwały Rady minietrów 
bez zwmeania się do Sejmu, 

W dalszym ciągu ustawa ta daje rządowi prawa; 
1) podnoszenia Opat celnych odpowiednio do sytnacji 
gespodarczej; 2) przekazania SaraOrządom niektórych 
zadań į czynności, sprawowanych dotąd przea erguna 
ponstnowe, z wyjątkiem  szkolaych 
+ oświażowych; 4) zaciągania pożyczek pań- 
stwowych do wysokości pół miljarda franków złotych 
a wm, że pożyczka ta nie może być oparta. nu dzierta- 
wie mowcpoli państwowych; 5) Sprzedaży państwowych 
przedsiębiorsiw do łącznej wysokeścj 100 miljonów fran 
ków z wyjątkiem  odbenzynia1 ni 
w Uronwbyczu, salin i fabryki azotu 
w Ulborzawie. * 

Następnie wwiana daje rządowi prawo: recoryżmi- 
wsp, seentralrzowania działania i użycia de celów skat- 
bowych iustylwcyj, udzielających długoterminowego 
xiedytu, przedsiębiorstw państwowych. instytucyj, wy- 
posażnych pizez państwo. oraz tych, w których państwe 
posada udzial, a 

Dalsze przepisy ustawy dają rządowi prawa: 
1) wprowadzenia owego wariościowego pieniądza, 
ustalenia wartosci marki polskiej w stosunku do tego 
nowego pieniądza, przerachowania na nową walutę zo 
bowiązań rzadu, ustalenia warunków likwidacji Pol- 
akiej Krajowej Kasy Pożyczkowej, która jest Bankiem. 
wydającyn: miarki polskie, wreszcie daje rządowi pra“ 
wo powołania sto życia Banku emisyjnego, prywatnego, 


Je z udziałem państwa, banku, który bę- 


dzie wydawał nowe pieniądze polskie. 
Wreszół rząd otrzymał prawo konwersji poży- 
emek, oraz ustalenia jednolitych przepisów dla całego 


państwa. 
Stronnictwa polskie razem. 
Obrady pełnego Sejnu nad tą setawg były bardzo 


charakterystyczne. I w dmyjem i w trzecim czytaniu 
za usiawą głosewały wszystkie stronnictwa polskie, 
dają, tem dowód, że w chwili, dla państwa krytycznej, 
umieją zejść ze slanowiska partyjnego i iść razem. — 
Przeciu usiavie głosowały lawą wszystkie mniejszości 
narodowe, Nie nęzdra to była z ich strony manifestacja 
wrcgtego dia piństwa stanowiska, Tak wyraźnie wyka- 
zywać, że się idzie przeciw państwu, gdy się w rem 
państwie żyje. to naprawde rzecz niepolityczna. W ka- 
źdym razie lud polski wie teraz jeszcze debitniecj, że 
mniejszości narodowó na kazdym kroku okazują iż są 
|InstWA naszego waoganii. 

Następnie Sejm uchwalił prowizorjum bu- 
dżctowe na osłatnie dwa miesiące ubieglego roku, 
oraz ną pierwszy kwartał bieżącego roku. 


Piany rządu. 

Na podstawie ustawy o naprawie skarbu rząd, 

jak oświadczył prez. Grabski, przyspieszy przedewszySi- 
kiem ściągnięcie podątku majątkowego, który ma przy- 
nieść w roku bieżącym 385 miljonów złotych franków, 
i to w gotówce. Fres. Grabski zapowiedział też wpro- 
wadzenie nowych podatków, a mianowicie szkoluego, 
szpitalnego i innych. Zapowiedział też nową pczyczkę 
wewnętrzną, opartą na obligacjach kolejowych. W dzie- 
dzinie vszezędności zapowiedział zniesienie ministerstwa 
robót publicznych. 
i Jeśli idzie o rolnictwo, to należy zaznaczyć 48 
prez. Grabski oświadczył w komisji skarbowej, że obec- 
ne ceny zboża są za wysokie i że trzeba je utrzymać niż. 
szże, niż są za granicą, bo u nas zarobki mie są tak wy- 
sokie, jak za granicą. Zapowiedział teź, że Ograniezy 
wywóz produktów rolnych. O reiormie rolnej nie wspo- 
minal. Sprawy te dotyczą najietotniejszych żądań ludu. 
Musimy stwierdzić, że linja rządu”prez. Grabskiego nie 
pokryjwa sią tu z postulatami warstwy, stanowiącej TO 
jnocemt społeczeństwa. Uderza to tem bardziej, że inne 
warstwy cicszą się bardzo czułą opieką rząda. Dość 
wóponinieć, że jeśli idzie o robotników, to Sejm uchwa- 
it ustawę, że place zarobkowe muszą być podnoszone 
dutonmity cznie w niare wzrostu drożyzny. 


Wakacje sejmowe. 
Dnia 5 b. m. Sejm zakońcrył obrady i odroczył się 
de 28 stycznia. Tylko komisja budżetowa rozpocznie ob- 
rady 21 stycznia. 


Przegląd polityczny. 


Uwagę świata skupia obecnie ua sobie Anglia, 
gdzie nastapi w najbliższych dniach zmiana rządu. — 
| Z powodu kłęski konserwatystów. którzy w poprzednim 
parlamencie mieli większość. ye przychodzi 
| obecnie partja robotnicza, jz „»sjaliści, oparci 
o liberałów. Przywódca socjalistów, Mac Dohald, 
zostaje prezydentem ministrów. Caly świat czeku, czy. 
socjaliści, objąwszy rządy w państwie, które ma 450 
milionów ludności i obejmuje jedną trzecią kali ziem- 
skiej. będą próbował, wcielać w życie socjalistyczne 
idee, czy też z tego zrezygnują i dostosują się do po- 
trzeb państwowych. 
|zaniania do rządów socjalistycznych. Już obecnie ka- 
pitały angiciskie w złocie odpływają do Ameryki, ee 


Społeczeństwo angielskie niema 


v- 
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się odbiła na kursie angielskich pieniędzy. Rząd śocja- | hałasie kończą. Gdyby 10-godziniy dzień pracy wpro 


listyczny uzna bolszewików i prawdopodobnie pójdzie 
bardzo na rękę Niemcom przeciwko Frafteji. 
Drugim ważnym wypadkiem są zajścia w łonie 


wadzono w Polsce, mielibyśmy na pewno mrajk gena 
ralmy. Taka jest różnica między socjalistami w Poco 
i w*Niemtczech. 


rządu bolszewickiego w Moskwie. Cześć tego rządu, 
z Trockim na czele, wystąpiia stanowezo przeciw- 
ko metodom, stosowanym przez prawowierhych bolsze- 
wików, przeciwko tępieniu wolności przekonań i wol- 
ności słowa. Po stronie irockiego stanęla część armii inych powiatach Małopolski zachodniej i wschodniej więca 
zzerwonej, w której, nawiasem mówiąc, szerzy się na|P, S, L. W wiecach tych powinni wziąć udział delegaci Kół 
wiełką skalę agitacja przeciw żydom. Na razie TrockijP, 8. 1., mężowie zaufania, wójtowie i sekretarze gminni. 
jest w mniejszości. Większość rządu chwyci:a się zno- | Referaty polityczne wygłoszą posłowie Piastowcy, których 
wa teroru. Czerezwyczajki zaczęty znowu działalność, |ua każdy z tych wieców przybędzie po dwóch. — Wiece 
tównie krwawą, jak w reku 1918. To pewna, że w ło- |wszystkie odbędą się w południe, w tych lokalach, 
mie bolszewizmu zaczyna się rozkład. Właściwie boł- |w których w danych miejscowościach awykle wiece się 


Baczność łudowcy! 
W ciągu bieżącogo miesiąca odbędą się w poszczegół. 


szewików w Rosji już niema, jest tylko gromada ludzi, 
którzy terorem trzymają się przy władzy i nie cheg jej 
puścić. Niedawno ukoronowany na eara Mikoiaj Miko- 
lajewicz wydał do Rosjan odezwę, wzywającą do zrzu- 
cenią jarzma bolszewickiego. Znany z walk z bolszewi- 
kami, jen. Wrangel, przebywający w Jugosławii, 
tączął znowu organizować acnję przeciw-bolszewicką. 

Na Bałkanie uwagę powszechną skupia obecnie 
Grecja. Kraj ten przeżywa obecnie silne przesilenie. — 
Toczy się tam walka o to, czy Grecja ma być w dal- 
szym ciągu monarchią czy republika, Panem położenia 
jest znany politrk i twórca wielkiej Grecji Venize- 
los. Od niego zależy decyzja. Jemu cały naród oddał 
rządy. Co myśli Venizelos, nie wiadomo. 


odbywają. 

Wspomniane wieca odbędą się w następujących dniach 
1 miejscowościach: 

W niedzielę, dnia 13 stycznia, odbędą się wie. 
ce: w Brzesku, w Oiszynach Kolo Wojnicza, w Manasierza 
'w powiecie przeworskim, oraz w Żydaczowie. 

W poniedziałek, dnia 15 stycznia, 
wieco w Suzyżowie i w Zbarażu. 

We środę, dnia 16 stycznia, 
w Dębicy. : 

W piątek, dnia 18 stycznia, odbędzie się wiec 
w sali ratuszowej w Jarosławiu. O godzinie 10 rauo przed 


odbędą się 


odbędzie się . wiee 


| 


A wiccem odbędzie się posiedzenie Zarządu pow. P. S. L. w lo- 


Między Bułgarja a Jugosiawją stosunki się za-|kalu Zarządu. 


pstrzyiy. Premjer bułgarski oświadczył w parlamencie, 
że Buigarja będzie nalegać na uznanie jej praw co do 
wolnego dostępu do morza i na obronę ludności buł- 
garskiej w Macedonji. O to Giwazui się Serkowie. Za- 
częli nawet potrochu mobilizować się. „Beszczu z tej 
wielkiej chmury nie będzie. 

W stułiecy Jugosiawji, w Belgradzie, zjechali się 
w ubiegiym tygodniu ministrowio państw małej koali- 
cji. W konierencji tej pragnęli Czesi widzieć i Polskę. 
Polska jednak do malej koalicji nie należy i udzialu 
w tem nie bierze. 

Między Francją a Anglją teczy się cicha walka 
o rozszerzenie wpływu w Europie. Wielkie wzburzenie 
wywolał w Anglii fakt, że Ćzesl zawarli scjusz z Fran- 
cją, choć w Laudynie zapewniali, że tego nie zrobia. — 
Francja zawiera też sojusz z Jugosławią. Dążeniem 
jcj jest utworzenie bloku państw siowiańskich. To zno- 
wu wywołało wielkie wzburzenie na Francję we Wio- 
szuch. To też jest jednym z powodów, że Włosi tak 
skwapliwie uznali rząd bolszewicki. Chcą gni wejść 
pierwsi w porozumienie z Rosją. Coraz częściej też pra- 
su włoska atakuje Czechów, którzy przedstawiali się 
w Europie zawsze za tych, co jedynie mogą nawiązae 
stosunki z Rosją i opanować Rosję. 

Warto wreszcie wspomnieć, że Liga Narodów za- 
jda się Hnansową odbudową Węgier, tak, jak swego 
czasu zajęła się Austrją. io końca czerwca ma być usta- 
bilizowana wałuta węgierska. 

W Niemczech panuje stosunkowo spokój. W Nad- 
Tenji i Westfalji wprowadzono we wszystkich fabrykach 
10-godzinny dzień pracy. Jest to jedyny środek do po- 
dźwignięcia gospodarczego Niemieo. Bocjuliści niemiec- 
6 yrobią z tego powodu halas w gazetach, ale też ua 
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l- W niedzielę, dnia 20 stycznia, odbędą się wis- 
ee: wę Wadowicach, we Felsztynie, w Radziechowie, 
w Zborowie, w Kamionce Strumiiowej, oraz w Markowej 
w powiecie przeworskim, 

W ponfedziałek, 

| ię wiec w Mościskach, 

We czwartek, dnia 24 stycznia, 
wiec w Gródku: Jagiellońskim i 

W piątek, dnia 25 stycznia, odbędzie się zjazd 
delegatów P. S. L. w Przemyślu, oraz wiea e S<dziszowia 

W nied inlę, dnia Z7 stycznia, odbędą sią wle- 
te. w Tarnoporu, we Lwowie, w Grzymałowie pow. ckm, 
łaeki, w Robatynie, oraa w Dobromliw, 

W poniedziałek, dnis, 25 siyazała, odbędzie 
się wiec w Przeworska, 

Chwila jest w dziejach rucha ludowege p zelotaowa. 
Lud musi wypowiedaljeć swój sąd w apra, 
wach, związanych x roawejems ruchu ludowege | pastwa. 
Diatego wzywamy wszystkiah światłych luioweów, ażeby 
w wiecach tych weil masowe udzlai. zd 

Sekretarjat Naczelny P. S. L | 


KRONIKA. 


Kalendarzyk tygodniowy: Niedziela 48  atyczniaś 
Weroniki; poniedziałek, 14 stycznia: Hilarugu" wierzą 16 
stycznia, Pawła; Areda, 16 styczniar Mareelagy; ttwartek 
17 stycznia: antouiegoj piątek, 18 stycznia: Piotra, acbota, 
19 atycznia: Henryka; niedziała, 20 styaunia. Fabjana, 
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dnia 31 stycznia, odbędzie 


odbędzie gą 
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Przepowiednie na rok 1924, 

Pisma francuskie przynoszą przepowiednie ważniej- 
szych zdarzeń, jakie mają nastąpić w ciąsu biedącego reku, 
Wróżami są tym razem prof. Raymond oraz p. Detelenne. 
Prof, Raymond przepowiada zdarzenia pelityczne, p. Dete 
lenne polityczne i inne, Jakiż ma być wedie tych przepo- 
wiedni rok bieżący ? 

Naogół ma to być rok biedy. Toczyć się będą 
wałki religijne. Amerykę ma mawiedzić straszne trzęsio- 
nie ziemi i inne klęski żywiołowe. Rok ma być w Earopie 
arodzajny. 

Pod względem polltycznym rok bieżący zapowiada się 
Ipomyślnie. Przedewszystkiem będzie to rok utrwa- 
zania się pokoju. Polityka Niemies wobec Francji 
„mieni się. Niemcy zaczną wypełniać swoje zobowiązania 
raktatowe. Bawarja ma się odłączyć od Niemiec, ale do: 
piero w roku przyszłym, We JYłoszech wybuchnąć ma na 
wiosnę powstanie przeciw faszystom, ale fagayści zwycięłą. 
W Rosji upadnie rząd bolszewicki. W Anglji wybitną rolę 
odógra snowu Lloyd George. H'sspanja zamieni się na re- 
publikę. Ano, będziemy widzieli, 


Straszna zima. 


Tegoroczna zima przyniosła nam śnieżyce 1 mrory, 
jakich od lat nie było, W nbiegłym tygodniu ruch kole- 
jewy w Polsce był wstrzymany przez kilka dni na głównych 
nawet linjach z powodu straszliwych zasp śnieżnych. 
W Małopolsce, na, Podkarpaciu, kiika pociągów zostało za- 
sypanych śniegiem. Poprzerywane też zostały połączenia 
telegraficzne i telefoniczne, zwłaszcza na kresach wschod- 
nich, na Wileńszczyżnie. Niektóre miasta były tam przez 
9 dni zupełnie odcięte od komnnikacji ze światem, Śnieżyco 
1 mrozy nawiedziły także Niemcy, Szwajcarję, a nawet 
Włochy. We Florencji i w Rzymie są mrozy, jakich od 
lat tam nie było. 

Równocześnie we Francji i w północnej Rosji pannje 
stosnnkowo wielkie ciepło W Petersburgu wylała Newa, 
we Francji wylały prawie wszystkie wielkie rzeki, Paryż 
był przez kilka dni pod wodą. 

Na południn szaleją burze. Na (zarnem morzu sza- 
lał onegdaj orkan. W jednej z miejscowości orkan wrzucił 
do morza poziąg, złożony z 22 wagonów, We Włoszech 
i w Niemczech nastąpiły trzęsienia ziemi, które wy- 
rządziły wielkie szkody, zwłaszcza w okolicach Ankony. 
Wogóle rok bieżący zaczął się żywiołowemi katastrofami. 


Qjciec św. Pius XI. przesłał za pośrednictwem na- 
szego posła przy Watykanie życzenia noworoczne całomu 
narodowi polskiemu, zawiadamiając, że udziela Polsce swego 
specjalnego błogosławieństwa, 

Prezydent Rzeczypospolitej, Wojciechowski, otrzy- 
mał od króla duńskiego order „Słonia“. Odznaki tego naj- 
wyższego duńskiego orderu wręczył Prezydentowi poseł 
duński w dzień Nowego Rokn. Są to tesame odznaki, które 
nosił król polski August II. 

Gen. łózef Haller powrócił ze swej podróży po Amo- 
ryce i przebywa obecnie w Zakopanem. 

Czyżby to prawda? Pisma doniosły, że grono ary- 
stokratów polskich, z hr. Alfredem Potockim na czele, wy- 
biera się obecnie do Afryki na kilknmiesięczne polowanie 
na lwy i ałopie. Taka wyprawa kosztować będzie okoio 


3 tymące miljardów marek! Wierzyć się nie chce, by nasi 
arystokraci tak upadli, doby w tak krytycznym dla państwa 
okresie miali zamiar marnować pieaiądze zagranicą. Prze” 
cień koszta tej wyprawy myśliwskiej, oseniane na 250 tys 
sięcy delarów, ratkałyby bardzo poważną dziurę w budżecia 
państwa. 

Kurs marki polzkiej znowu się znaczuie obniżył. 
Dnia 8 stycania płaceno w Krakowie przeciętnie: za do- 
lara 10 i pół miljema, za franka szwajcarskiego 1 miljom 
850 tysięcy, za franka francuskiego 440 tysięcy, za koroną 
czeską 360 tysięcy, za kerono austriacką 147 marek. Wskua 
tek taj zniżki pednosi się z każdym dniem knrs franka 
złetego, czyli tak zwany kurs waloryzacyjny, wedle którego 
eblicza się ceny biletów ke.ejowych, opłaty pocztowe l t, de 
Jest te dla ludnośsi niesłychanie uciążliwe. i 

Urząd emigracyjny w Warszawie wstrzymał wydae. 
wanie ży.om wiz na wyjazd do Palestyny. Żydzi mówią 
wprawdzie dużo e Palestynie, ale się do niej nie kwanią., 
W ubiegłym roku urząd ten wydał 1.200 wis do Palostyny,, 
ale śydów wyjechało tylko około 100, Trudno im się widać 
rezstać z Polską. Ą 

Menepol tytoniowy w Polsce rozszerza się. Onegdaj 
ragà wykupił wielką fabrykę papierosów pod firmą „Patrja* 
w Poznaniu. T'a fabryka przeszła z dniem 1l stycznia na 
własność monopola tytoniowego. 

Miijonówka. Przy ostatniem ciągnienia miłjonówki 
wygrana padia na numer 3,184.683, sprzedany w Warszawie, 

Ostrożnie z banknolami. W ostatnich czasach poja- 
wily się we Lwowie fałszywe pół miljonówki. Podrobione 
są tak nieudolnie, że łatwo można rozpoznać. W Warszawie 
pojawiły się fałszywe miljonówki. Fałszerzy zdołano odrazu 
chwycić. 

Zniżka cen wyroków baweln'anych zaczęła się w Ło= 
dzi. Kilka fabryk wydało w ostatnich dniach cenniki z cenami; 
o 407/, niższemi od dotychczasowych. W ten sposób chcą te fae 
bryki zapewnić swoim towarom zbyt. Zniżka ta dotąd w handlu 
drobiazgowym się nie ujawniia, bo nasi kupcy mają wielkie 
zapasy zamagazynowanego towaru, na którym w dalszym 
ciągu robią pasek i tańszego towaru nie chcą sprowadzać, 
choć tsu towar mogą dostać nawet na kredyt dolarowy. 

Piekarz w habicie. W Stołpcach na kresach wschod- 
nich aresztowauo onegdaj po wyjścia z kościoła ks. Szade 
kowskiega, który jeździł po kresach jako misjonarz z Kras, 
kowa i zyskał sobie wśród ludności wielki wpływ. Policję 
zainteresowało to, że ksiądz ten zanadto się interesował. 
rozmieszczeniem wojska. Zaczęła go śledzić i zbadała, ża 
ksiądz ów był w istocie szpiegiem bolszewickim. Skrupu=' 
latne śledztwo wykazało, że to nia był żaden ksiądz, ula, 
piekarz z Krakowa, nazwiskiem Bednarczyk, który przez 
jakiś czas słażył u księży Pijarów, od nich wziął habit 
i uciekł, zwerbowany przez bolszewików. 

W ozrodach watykańskich wybudowana będzie stae 
cja radjotalegraficzna. Ufundowali ją Ojcu św. katolicy ame- 
rykańscy. 

Jak sią bronić przed odmrożeniem. Wychodząc na 
mróz, dobrze jest nasmarować nos i uszy wazeliną, a nogi 
przed włożeniem pończoch owinąć gazetowym papierem. 
W razie odmrożenia, odmrożone części natrzeć śniegiem, 
a następnie smarować jodyną, 


Wiadłysiaw Ferenc unieważnia skradzioną sią: 
żeczkę wojskową 8 komp. 1ó p. BD. wystawioną przez 
P. K. U. Kraków. 


'Z kresów wschodnich. 


Królestwo laraela na kresach. 

Choroszcz, w ziemi Gredzieńskiej, Dażo się niedawno 
pisało o tępienia waluciarstwa, Read waywał spełeczeństwo 
do oddawania walaciaray w ręce władzy. W kaadem innem 
społeczeństwie byłoby takie wezwanie odniosło szntek. U nas 
nie odniosło żadnego, dzięki niedołęstwn naszemu, dzięki tomu, 
,że wielka część ludności, choć narzeka na żydów, to jednak 
'na żydów sama pracuje. U nas, na kresach, w miasteczkach 
ljost 90%/, żydów. Żyd jest tn wszystkiem, i faktorem i do- 
ktorem, Naród po wsiach niepiśmienny przeważnie To taż 
w miasteczka co niedzielę pełno gospodarzy, przyehodaących... 
po poradę do żyda. Żydek poradsi i w nagrodę dostanie 
cielę czy żyto, Pray ostatnich wyborach żydzi wysłali na 
wsie swoich agitatorów, któray gospodarzom wpyekali Nr 16, 
t. j. numer listy mniejszości narodowych: żydów, Niemeów, 
Ukraińców i Białorusinów, Ksłądz w kościele mówił, żeby 
lad.ie giosówali nı 8, żyd zaś przychodził do chłopa i mé- 
wił: „Numer 8 to jest dobry numer, ale poso wy, Marci- 
nie, macie iść głosować sami i wasza żona, poco, was 
dwoje ma tracić czas? Weźcie 16 i oddajcie przy głoBo- 
waniu, to będzia na jednę kartkę gios aa was dwoje!* — 
I ludzie słuchali i głosowali na żydów i Nieneów, bo tak 
Mosiek powiedział, a „mosiek jess dobry żyd", oa „ma 
roznm i nikt tak, jak on, poradaić nie potrafi", — Takio to 
tu na wsiach stosunki. Straszliwa ciemnota jest największem 
nieszczęściem tutejsaej ludności i państwa. Leży w interesie 
narodu, hy w nasae strony przyszło jak najwięcej lndzi 
światiych, piśmiennych, którzyby nas wydobyli z żydewakiej 
*niewoli. Dłatege też najrychlejsza parcelacją na tych kre- 
sach, to najpilniejszy obówiązek rządu. W. Sroczyński. 


Kto nie odnowi prenumsraty, ten nie 
otrzyma najbliższego numeru. 


Odpowiedzi Redakcji. 

Wszysttim czytelniczkom I czytelnikom „Piasta“, 
którzy z okazji Nowego Roku przysłali życzenia re- 
dakcji i naczelna.mu redaktorowi, przesyłamy najserdecz- 
n'ejsze podziękowanie, życząc im, by ten rok nowy przy- 
niósł państwu, a temsamem całej lainości, lepsze stosunki, 
niż rok poprzedni. 

1. Marzec, Oxno: Jeżeli wójt odmawia pieczęci. udać się 
do starostwa, syrawę przedstawić i zażądać potwierdzenia 
"starostwa. Wystarczy teź potwierdaenie kilku poważnych 
gospodarzy, przyczem potrzebna jest nwaga, że wójt a tych 
a tych powodów pieczęci dać nie chce. Numer pod poda- 
nym adresem wysłany. 

Br. Wencyri, Kamionki: Narazie posiadanie „affida- 
witu“ jest konieczne. Zwracamy nwagę na dotyczący tej 
sprawy artykulik w rubryce „Ważne wiadomości“. Pismo 
wysyłamy stale. Należy reklamować na poczcie. — J. Bo- 
bax, Poznanka Gniła: Sprawę poruszymy w „Piaście*. 
"Przesłaliśmy ją specjalnie prez. Witosowi. Do Warszawy 
szkoda jeźizić, Prez, Witos zrobi, ce będzie mógł i zawia- 
domi was o tem. — |. Greń, Petylicz: Zamieszczamy. Oby 
wszyscy prenumeratorzy poszli aa Pańskim przykładem: 
Gdyby każdy zjednał nam bodaj jednego nowego prenume- 
ratora, moglibyśmy pismo znacznie powiększyć, drukować 
powieść i nie zapełniać numeru samą polityką, Czeki wy- 
slano — J. Stasiowski, Brzeziny: Niech pan się postara 
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o zozwelenie na wyjaad w P. K. U. i niech pau to ma 
w gpogetowiu rauem z innemi potrzebnemi dokumentami, 
o któsysh pisaliśmy w ostatnim numerze „Piasta“ w ru 
bryee „Ważne wiadomości". Niech pan czyta „Piażta” 
uważnie, bo ogłasaamy stale, kiedy się odbywa rekrnthej: 
robetników rolnych do Francji i w jakieh miejscowościach 
W tym roka zapotrzebowanie robotnika polskiego do Franej 
jest znaczne, rekrutacja będaie się zapewne częściej odby: 
wat. Niechże pan nie praeślepi ogłosaenia terminn rskrn 
tacji z pańskiego powiatu. O inne zajęcie byłoby bardze 
tradno. — J. Głowala, Kotowa Wola: Wysłane, Uwaga 
Pańska e nowym rządzie jest słasana. To ragczywiście jesi 
tak, jak a Radą gminną u was, że naczelnik gminy jest 
równocześnie kasjerem gminnej kasy, Ale też tosamo jesi 
z trwaniem tego rządu. Jakiś rząd być musi. Za gorące 
słowa pod adresem prez. Witosa i rodakcji serdeczna 
dzięki. — P. Samdłecki, Belna: Wedle życzenia, nie za 
miesacaamy. Uwagi Pańskie są jednak bardzo trafne, Jes 
rzeczą oczywistą, że roabijanie się Polaków na partie jes! 
dla Polski zgnbne, Reaumio każdy uczciwy Polak, że w Sej 
mie powinna być polska więksaość. Ma Pan słuszność iwierdząc 
że gdyby zarządaono plebiseyt, to olbraymia większość byłaby 
za ntworaeniem więksaości polskiej w Sejmie. bo wszysc; 
włościanie, rozum'ejąsy, co to jest własne państwo, aa temby 
głosowali. I ma Pan słusaaość, twierdaąc, że ordynacja wy 
borcaa powinna w Polsce być inna, mianowicie, że każdy 
pewiat powinien wybierać jednego posła. Gdyby tak było 
z pewnością mielibyśmy w Sejmie polską większeść. I ma 
Pan takźe słuszność, twierdząc, że jeśli mniejszości w Polsce 
łączą się i zwartą ławą id} przeciw Polakom, to obowiąz- 
siem Polaków jest nie rozbijać się, ale też łącayć, a więc 
utworzyć w Sejmie polską większość A że Polską powinni 
rządaić Polacy — to jasne. Niestety, u nas kwitnie w dal: 
szym ciągu warcholstwo, które nie cofa się przed niczem, 
byle tylko na swojem postawić, Warchołów podtrzymuje prass 
lewicowa i mniejszościowa, bo warcholenie leży w interesie 
wrogów państwa. — St. Jaworski, Wysokie: Rozumiemy 
ból i oburzenie. Można być jednak spokojnym. Lnd polski 
zanadto dojrzał, by warchoły mogły nal nim przewodzić, 
Rueb ludowy, to zdrowy pień. Odpadają gałęzie chore i eu- 
che. Ale pień zostaje. I zostanie i okcyje się nowemi galę. 
ziami, zdrowemi. — Żarząd Okręgowy. Związku młodzieży 
w Przeworsku: Zawiadomienie otrzymaliśmy, niestety, za 
późno. Dlatego tylko nie zamieściliśmy. Prosimy o przysy- 
łanie wszelkich komanikatów wogóle zawczasu. — W. Niom- 
czycka, Rzymno ad Kowol: Obecnie niema żadnej da- 
niny. Jest natomiast podatek majątkowy, na który wpła- 
cano zaliczki. Dzierżawca powinien był przysłać wymiar tej 
zaliczki, Prosimy o szczegółowe wyjaśnienia, a damy odpi 
wiedź szczegółową. — Fr. Wołowiak, Krzątka: Wysyłki 
nie przerywaliśmy. Pieniądze przyszły. Jeśli numery nie 
przychodzą, trzeba reklamować na poczcie, Jeśli panu bral 
pożyczył 800 koron. to on pana powinien zwrócić ich 
równowartość, t. j. 160 dolarów. W ten sposób zwróci 
Pana tylko tyle, ile pożyczył, bą przed wojną 800 koron 
miało wartość 160 dolarów. 

1 Król, Wielopole: Wobec obalenia rządu prez 
Witosa sprawa reformy rolnej została utrącona, niewiadomo 
na jak dłago. Dlatego żadnych informacyj, o jakie panu 
chodzi, podać nie możemy. Numer wysyłamy. — Haoenck: 
Żądane numery wysłano. Wykaz owych miljonówek zamie- 
ścimy w jednym z najbliższych numerów, gdy go otrzymamy 
z Warszawy. Ślnby cywilne są w Polsce dozwolone, Ślub 
eywilny to nie jest życie „na wiarę“. — M. Zajdel: Myśl 
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ałaszna, Tkwi ona w duszy każdego uczciwege chłopa pol- 
aktezo. Jażeli ehołaż o wieś wególe, te a pewnością ws3y- 
stek lud niczego tak nio pragnie, jak zjedńoszenią. się pod 
jednym sztandarem. Niestety, de rncha ludowego przyplą- 
tali sę ludzie, którzy właściwie nie z indem mie mają 
wspólnego i ci wprowadzili mat. Przywódey n, p. „Wyzwo- 
łenia" zostali edkowenderowani na wieś przes socjalistów. 
Dia mieh też przygotowują grant. Umieją jednak sprytnie 
ei maskewać i dzięki tema potrafią tumanić lud wiejski 
w Kongresówce. Ponadto do ruchu ludowego prayplątali się 


karjerowiaze, którzy mają tyłko jeden cel: wyypłynięcie na | 


korkach ebłopskich Ba czołowe w państwie stanswiaka, 
Wo są zrvesxkody w drodze do zjednsczenia ludu. Nie mają 
przeszkodą jest też ciamneta. Wielu jest jeszcze chłopów, 
którym 26 grzesozamia tralia najbardziej ten, ce najgłeśniej 
kzzyczy i BA wszystko wymyśla, choć nigdy nie powiada, 
? traeba sroblć, ażeby było lepiej Powoli i to ri zmienia. 
Ludzie zaczyżają ryznmieć, że krzykiem samym nie się nie 
wabi, że najradykalniejsze hasła są tylko mydleniem ©esu, 
bo zwyklo są niewykonalne, Jestożmy spokejni o to, że idəa, 
jaką reprezentuja „Piast“, że polityka, jaką prowadzi prez. 
Witos, weześniej czy później całkowicie zwycięży i āo pod 
sztandarem „Piasta“ stanie cały lud polskie — Łudowise: 
Dłaczego pan się nie podpisał? Szkoda odpowiadać, jeśli 
się nia wa. „emu Bię odpowiedź daje. Wybory do Rad gmin- 
mych we wschcdniej Małopolsce zastały wstrzymane. Mogli- 
bkrśmy wyczerpująco odpowiedzieć w tej sprawie, ale listo- 
wnie. — J. Mazur, Borki Nizlńskie: W sprawie ubezpie- 
weń zamieszczamy w dzisiejszym numerze wyczerpujący 
artykeł, Znajdzie pan w nim dekładną edpowiedź na swoje 
pstania. — D. Ardynowicz, lanów: Adres poprawieno. 
Je Jurogławji można posyłać pieniądze tyłka za pożiednie- 
twew banków i „a zeawoleniem delegata ministerstwa 
skaruu dla spraw dewizowych w okręgu, w którym Pau 
mieszka, w danym wypadkn więc w Warszawie. Z Jugo- 
sławji można pieniądze odbierać również przez bans. W Ju- 
gesławji niema fig, ani pomarańcz, można stamtąd natomiast 
sprowadzać śliwy £ wina Na padstawie akładu hzadiowego 
między Polską a Jugosławją wprowadzano ma towary spre- 
wadaane z Jugosławji da Polski, cło aigowa Stawki ceine 
są Co jakiś czas regulowane. Denar nie jest na naszych 


iełdach metowany. Kurs jego wynosi mniejwięcaj około | 


B00.000 mkp. — Michał Patalita, Wojków: Bą w Polsce 
dwie firmy, wyrabiająco kołewrożki do przędzenia nici; 
jedna, E. Pitak i Spółka, Bydgoszez, Zduny 18; druga, 
Lewandowski i Janiak, Bydgoszcz, ul. Żłeakiewiewa 22. 
Warsztaty tkackie wyrabia w Pelsec kilka firm. T'edajcny 
następujące: Inż. Zmrawskł Wacław i Brółka, Warszawa, 
ul. Wilcza 2, dalej Stefan Czajkowski, Warsıaye, ulisa 
Zielna 6; 3) Gtosnwced S, Łódź ul. Bienktowiesa 78; 
4) H. Bertachinger, £ódś, al. Vrólrańrka 126; 5) Maarrey 
Bartelmus, Bielsko; 6) Spadkebioroy Jotozhisgo, Bielsko; 
wresacie 7) Franciszek Balcer, Łowica Ntach się pan do 
tych firm swróci, a otrzyma pan od nieh dokładne ceny. — 
M. Władyczak, Sojuszówka: Przyrody do strzelby męże 
pan sprowadzić 4 następzjących firm: R. Olnieski | Ska 
Kraków, ul. Szowaka 2, albo u firmy Źpiekał, Kraków, 
ul. Bławkewaka, — B. Tomasiewicz, Łęki Górne: Weess. 
żenie pesłańców pocztowych jest rsoczywiświo streaznie nie 
‘ikla, Obeomio nastąpić ma uregziowania dysk upossżań na 
„łejsamej podatawią sią pegulnje pensje urzęńatcze, 
nss idi się I pasłowia — W. P.: Źle sią stah, 
„ła ów nierota peśjył x kasy sleracliskiej kra 
.Arawsur ja anlaswit sorawe ostatecznie i dziś już njema 


obreny. Rząd przygotował właśnie ustawę, dotyczącą spłat 
spadkowych. Przewiduje się tam spłaty w wartości złotoj ale 
tyłko do tych spadłów, które' nie zastały dotąd podjęte. Gdybi 
ów siercta nie wsiął tych pieoiądzy, by:by spadek otrzymał 
po paru miesiącach wedle wartoŚci złotej. Kilkakrotnie ped- 
nosilsśmy w „Piaśsie*, że długi i spłaty powinny być zwraw 
cane we wartości złotej o ilə pochod:ą z czasów 
przedwojennych lub wojennych, a więc z czasów, gdy wa 
|luta miała u nsa wartość złotą. Pisaliśmy teź nieraz, że 
nie należy podejmować spłat ani cedbierać długów, dopoki 
Sejm tych spraw nie nregaluje, a podkreślaliśny, ża rząd 
odpowiednią ustawę przygotowuje. Niestety, ladzie mała 
i czytają i prędzej uwierzą byłe żydowi, niż gazecie, Skntki 
moją potem bardzo przykre, tak, jak i ów sierota, Gdyby 
się kył trzymał tego, cośmy nieraz pisali, nie byłby poniósł 
teraz takiej wielkiej szkody — 48: Podział spadkowy dos 
konany został Ściśle wedle przepisów ustawy. Żonie zmar: 
łego brata tyle się należało, ile jej Sąd przyzna. 


| ZA OGLOSZENIA REDAKCJA NIE ODPOWIADA 


Baczmość! BRaczność! 


Tamie majątki. 


Kto chce Kupić tanio majątek ziemski, niech się zgłosj 
z eałem zaufaniem pod niżej podany adres. Majątki podro- 
żeją © dalsze 200% (procent) i wyrównają się wkrótce 
z cenami przedwojenncimi w równowartości złota. A zatem 
najkorzystniejsze ulokowane i oprocentowane pien ędzy 
jest na majątku ziemskim. Również pedejmuję się wystarać 
| pożyczki z banku specjalnie na gospodarstwa do 1 miłjarda 
| mkp. na dogodnych warunkach. 

f i) 59 morgów, ziemia dobra, zabudowanie muro 
rowane, z żywym i nrartwym inwentarzem, Cena 6 miljar« 
dów mkp. 

2) 40 morgów, ziemia I kl, zabudowanie muro 
i waye, 2 konie, 4 krowy, maszynerja kompletna. Cena 5', 
miljarda mkp. 

3) 3} morgów, ziemia dobra, rabudowanie w do 
brym stanie, 5 morgów łąki, I mórg lasu, z żywym i man 
twym ynweniarzem. Cena 3:/5 mfijarda mkp. 

4,26 nrargów, siena I kl, 2 konie, 4 szt, bydła, 
„w tem 4 morgi grubego lasu, 3 morgi łąki, zabudowanie 
w dobrym stanie. Cena 5 miljardów mtp. 

5) 16 morgów, ziemia dobra, A EA w dobrym 
eia z kywy'a t martwym inwentarsem. Cena 3 miljardy 
"i p- 


6) 9 morgów, ziemia I kl, zsbudowinie I klasy, 
zn żywym i martwym inwentarzein. Cena 2'/, mijarda mk 

7) Restauracja ! ! morgów ziemi I ki, rabudowne 
nie wszystko masywne, pod dachówka, bez konkurencj, 
w wielkiej wiosce, przy trakcie W tem kompletne arządzo= 
nie inasarskiai restanracyjce, Cena 4 miferdy mkp., wpłate 
podług ugody. 

8) Do:n i 2 morgi złem! w wielkie, wiosqe, przy stacji 
kolejewej. Cena 503 miijonów ae , 
8) Dom w mieścio o 12 pokojach i 2 morgi ngrodu 


owecowego. Cana 2 mfljardy mkn. * 
Zgloszenia przyjmuje Igzncy Zdarek, Kępno, 
uł. Nowa d89 - 
Zwraca eig uwage, ża wezystkte majatkt będą sprzo 
majątków obowiązują naje 


dawane jak sieją i lofą, | cen 
a m powodu etalogo apadku 


dalej 14 dni ad ania ogłosz 
Marii polskiej. 

Jecha pociągiem Kraków — Górny 

Kapau. Aźeby unikuęć niegetrzebnie kosztów, uprasza się 

wybierujączsh się na kupno, rabierać za wi 

jek lub też całą gotówkę. Z dworca qdawaó glą wpros 

mojego misszknnm przy ulicy Kowal. Ne PŚ 

A 


wszystki 


dołaczpś K0 tvaisoy mkn w znaczkach. 
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WIELKA TANIA WYPRZEDAŻ RESZTEK 2 SERJI! 


(Wyprzedaż resztek odbywa się w naszej Spółce 2 razy w toku). 3 


—— M z 


Chcąc dać możność wszystkim czytelnikom »Piasta« skorzystania z nabycia tanich resztek, które zostają ze sztuk 
wietkich, starych zapasów, postanowiliśmy z powodu noworocznego bilansa wysłać każdemu czytelnikowi „Pia: 
stac po cenie własnych kosztów, następujące zimowe i wiosenna: resztki 4 serji podzielone są na 4 gatunki i na- 
dają sie ma śliczne męskie ubrania, kostiumy damskie i pokryca bekiesz i futer. Resziki te są z materiałów 
uurauiowych z piervwszorzędnyeh fabryk. pelnej szerokości, we wszystkich kolorach, czysto wełniana: 
G- tunek »ke za 3 metry mkp 18,500.000) Gatunck »C: za 3 metry mkp. 39,000.008 
, Be >» 3 » +  29,700.000 > »D> » 9 . > „46,000.00 | 
Do każdej resztki na żądanie klient: dodajemy pełen komplet podszewki pod marynarkę, kamizelkę, spodnie, | 
kieszenie i do rekawów bo 12.700.000 mkp., wyższy gatunek po 15,500.000 mkp. 
Równicż posiadamy na składzie po cenach konkurencyjnych między innemi następujące towary: 

Płótna białe na pościel i biełizne, z pierwszo- Dymka, specjalne płótao na kalesony meskie, 
rzędnych fabryk, po 1,800.600 mkp., 2,200.000 i 2.500.000 60 cmu azeroK., bardzo (trwałe w praniu, po 1,500.008 
mkp. za metr. i 2,500.000 mkp. za metr. | 

Prześcieradła ze specjalnego płótna przeście- Poście owy Oxford na poszwy, w kraty czer- < 
radłowego, wysokiego gatunku, po 7,000.000 i 8,50%.000 wone, b. trwały, po 1,800.600 i 2,500.608 mim za metr. 
mkp. za sztukę. Czerwone płótno „Fyk“ na wsypy, nie prze- 

Ręczniki gladkie1 watlowe, najlepszego gatunku, puszczające pierza, po 1,900000 mkp., 2,300.000 mkp. 
bardzo trwałe w praniu, cena za sztukę 2,500,000 mkp. i 2,800.000 mkp. za. metr. 

i 5,500.006 mkp. Chustki duże, zimowe, puszyste, w śliczne desa- 

Zefiry na koszule, w śliczne desenie, po 1,800.000 nie, w różnych kolorach, po 19,500.000 mkp., 25,069.000 
mkp., 2,500.000 i 3,000.000 mkp. za metr. : è 29,000.006 mkp. 

Szuwioty damskie, podwójnej szerokości, we Kołdry watowe. pokryte satyna, w różnych ko- | 
we wszystkich kolorach, po 4,000.00U i 5,000.000 mkp. łorach. na pierwszorzędnej, białej, wełnianej magie, 
za metr. K spód na żyrardowskiej wiktorji, po 32800 090 wkp. 

Tryšotina jedwabna, zagr., we worku. 180 cm w wyższymi gatunku po 37,000.000 mkp. za sztuię. 
szer„ we wszystkich kolorach; na suknię potrzeba od Kołdry t. zw. koce pinszowe, w różnych kolo: 
1, do 2 metrów; cena za metr 10,008.000 wkp. rach i ślicznych deseniach, po 19,500.00) mkp., 28,008.066 

Fłauele francuskie, w śliczne desenie, po mèp. i $7,000.000 mkp. za sztukę. Takież, ciemne, bez de- | 
1,200.003 i 2,500.000 za metr. seni, po 10,500.000 mkp., 17.500.000 i 22,000,000 mkp. ` 

Cajgi na ubranka dla dzieci, sukienki, robotnicze za sztukę, 
ubrania, bardzo trwałe w noszeniu, po 1,800.000 mkp., „ Koszute dzienne, z kolnierzy kami, z raacuskiego 
2,590.000 í 3,500.000 mkp za metr. zeliru, po 8,500.4U0 i 9,500,000 mkp. za sztuke. 

Surówka na bieliznę i L p, w najlepszym ga- iGalewumny z zyrardowskiej dymki, po 4,500.000 
tanku, po 1,750.000 i 1,909.000 mkp. za metr. 6,000,000 mkp. za parę. 

Wysyłauzy poczią za pobraniem (płart się przy odbiorze). Za przesyłkę i opakowanie dolicza się podług taryfy poczt. i 
UWAGA: Przy zamówieniach na tę tanią wyprzedaż resztek obowiązkowem jest rałącry© pray zamówieniach 
następujący kupon: r T3t7 | 

| 


CE] KUPON NA TANIĄ SPRZEDAŻ RESZTEK DRUGIEJ SERJE ZE 
RZ w Warszawskiej Spółce Manulakturowej, Warszawa, iułica Jasna t8. 83 
zz Czytelni: _Piastat, Imię i RASWisko m.inn ag. Poczta SEE... fig 
EZ] Wieś Tac Momo CESEN E 0-1 TdWakZiEmia ............. mean >: 


Jesteśmyepewni, że czytelnicy »Piasta:, otrzymawszy od nas jednę lub kilka resztek, zostaną naszymi stały mi klien- 
tami i będą niezawodn e żądać innych towarów. Zamówienia, wraz z dołączonym kuponem, nadsyłać pod adresem: 


„Warszawska Spółka Hanufantarowa, "rece ne zu3 gą 1S 


Uwaga: W razia, gdy, wysłany towar się nie spodoba, zamieniamy na inny lub zwracamy pieniądze niezwłocznie. 


= ia 


WEPRIR TE 
Á KIPI 


Z naszej przez wielkopolską Izbę rolniczą uznanej 
hodowli świń rasy Yorkshir (Jorkszyr) 


mamy stala do oddania 


prosięta i warchlaki Jirar kiernozów. 


Oglądać można każdego czasu. — 0 zamówienia uprasza: 1295 3 6 
Grudzielec, p. Bronów (Wielkopolska). 
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z O Z WO ZZS CLCC WWL 


a pA Lisy, kuny, tchórze 


(« Baczność!  Baczność! 
kupuję w surowym stanie, 1301 2 2 


Wysiedł z draku "a 
place naiwyższe ceny 


KALENDARZ ||; cune, Kimin, Grodzka 5, wiai 
KÓŁEK ROLNICZYCH Jedyny najtańszy dom handlowy 


NA ROK 1924 
Bogato ilustrowany, zawierający prócz facho- ad G N A C Y € Y p R he 8 
Kraków, m. Szewska L. 13/9. 


wych rolniczych, także artykuły z dziedzin 
przyrody, sportów, życia młodzieży, dalej opisy 4 poleca: niklowy system Roskopf na kamienie 
9 miljonów mkp. Budzik 9 mil. mkp. Skrzypce 


krajów, utwory powieściowe i poetyckie i t. d. 
” : alani 7 ze smyczkiem 15,003.000—18,000.000 mkp. Harmonje wiedeń- 
Wysyłamy tylka 1a alitzką Itd ga nadosianiu pieniędzy. skie; jednorzędowe 23,000.000 mp., dwurzędowe 45,000.000 mp. 
Djamenty do szkła 7,000.000 mkp. Brzytwy od 5,000.000 do 


Cena z przesyłką pocztową: dla członków 8,000.000 mkp. Maszynki do włosów 8,000.000 mkp. Mando- 
na zamówienie, oputrzone pieczęcią Kółka liny od 18,000.000—22,000.009 mkp. ; 
350.000 mkp.; dla nieczłonków 400.300 mip. Cennik ilustrowany 50.000 mkp. 733 270 I 


Zamawiać: 
Malopolskie Toodtzystwo Rolnicze 


Krakou, pa -7c1e 'ański 8. 
1271 4 4 


krem odb 0 | = A OC" "AA 


Sprzedaje się rozparcełowane dwa folwarki: Bae 
siny i Rewtowicze o 8 i 20 km od pow. miasta Słonim, woj. 
nowogrodzkiego, w pięknej aniejscowości. Powierzchnia 
700 ha ziemi żytniej, bez budynków, działkami od 4 do 
20 ha. Las na miejscu. Sprzedaż na dogodnych warunkach. 


Oglądać można na miejscu: Słonim — Albertyn. Dla ko” 

respondencji: Wilno, uł. Wileńska 3/m, 2 plenipotent p. Pu- 
A : As stowskiego, inż. R. Błażejewicz. 1284 3 3 
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KRÓTKA DROGA - — , SZYBKA PODRÓŻ 


RAZYUJI 


AMERYKA POŁUDNIO 


1180 10 0 


OSOBNE SPECJALNE POCIĄGI 
WPROST DO PORTU 


POSPIESZNE i PASAZERSKIE 
nui ©" ^ > TYGODNIE 
| 
KARTY OKRĘTUWE SPRZE- 
| ! DAJE I UDZIELA BEZPŁATNIE 

SZA WSZELKICH INFORMACYJ 
Y 


- mam | 1 m 
| 


"© 


CAŁE KOSŻTA PODRÓŻY | 
3-CIAĄ KLASĄ DOLARÓW 73 NA 


CH LINE zonióec zs J 


(manza COSUL 


MPR Tre -gfe mi 6 
E e a "R; i 


e E BABE, 368 E E a S 


a 


| "Okazja? 


5 | Z powodu objęcia innego przedsiębiorstwa sprzedam 

majątek 160-m0rgowy, ziemia pszenna I klasy, w teńm około 
10 morgów łąk słodkich, dwukośnych z głębokim pokładem 
torfu, wspaniałe bndynki, murowane, kryte dachówką, 
wszelka maszynerja nadkompletna, własny wodociąg, duży 
sad owosowy, 24 stawem dla drobiu, 6 koni, 14 szt. bydła 
10 świń, kaczki, kury, gołębie i í d. sprzedam ze Wwszystkien. 
za równowartość 8 tysięcy dolarów. Zgitoszemia kierować 
wprost do właściciela. franeiszek Gnot, właściciel rma« 
jatku Kłódka, poczta Owczarki pod Grudziądzem, Pomorze. 

1253 35 


Po studjach lekarskich na klinikach krakowsłach 

i wiedeńskiel, jakoteż po kilkuletniej praktyce szpitalnej 

osiedliłem się i ordynuję w Wieliczce, ul. Jezuicz.e 

| naprzeciw poczty, Dr Franciszek Dyydoń, b. sckis 

4 darjusz państwowego szpitala św. Łazarza w Krakowi. 
i 1257 5 5 


ŻĄDAJCIE 


zupsłnie bazpłataie 


ilństrowarego katalogu wszel- 
kiego rodzaju  wykwint- 
nych wyrobów  sukiennych 
i manufaktury, niezbędnych 
w każdym dymu, oraz cennika 
różnych ssór na buty ika- 
masze. W ten sposób zapo- 
znacie się szczegółowo 2 naj- 
lepszemi wyrobami pierwszo- 
rzędnych fabryk i Towa- 
rzystw akc. i przekonacie się, 
jaka olbrzymia różniea jest 
między neszemi cenami fa- 
brycznemi a cenami w waszej 
miejscowości. — Adresować: 


-Firma handlowa BERNSZTEIW i SPÓŁKA 


Białystok, składy fabryczne. P. 1089 


Nie trzeba się wsiydzić, lecz ratować! Jcza 
komu się zrobiłx gula w pachwinie lub na podbrzusz. 
Hi może już onadto w dół, ta się uratuje i bęlzie bezpises: 

nym życia i zdrowia, jeżeli sobie sprowadzi vandaz necte 
W puklinowy od IL. Polaczek w Samborze. Przy zane 
gg, wieniu należy podać miarę nitką- wokoło bioder i opisu" 
'z której strony i jak wielkie. Cena za bandaż 2 mieczy 
marek polskich. 1259 4 10 


Poszukuję służby, moge być za parobka we dao 
rze lub u gospodarza. Bliższych iniormacyj ndzieli Josef 
Wojt-n, Bratkowice, p. Mrowla. 3r 
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SKANDYNAWSKO-AMERYKANSKA LINJA | 
"SCANDINAVIAN AMERICAN LINE 
Centrala na Polskę: WARSZAWA, SENATORSKA 32. 
ODDZIAŁY: 
KRAKÓW, UL: RADZIWIŁŁOWSKA 35. ŁWOW, UL. GRÓUEGAA 54, 


Najbardziej przez Połaków amerykańskieh luviava linja. 


KOMUNIKAT. e a 


W ustawiczicj dhałości o interes naszej dzan. Klienteli i aby ustrzec P. T, emigrantów od nio- 
potrzebnego przyjazdu do Warszawy, zawiadumiamy, co następuje: 

1) Konsulat amerykański z dniem 24 września b. r. przerwał na jakiś czas wydawanie wiz 2 po: 
wodu wyczerpanią trk zwanej kwoty, czyli ilości emigrantów Polaków, którzy w roku 1923 mogli wyjechać 
do Stanów Zjednoczonych. O rozpoczęcia na nowo wydawania wiz zawiadomimy naszych pasażerów 
lisłownia i przez, gazety. e i a 

Gbecn e wizy otrzymywać modą nastepujace kategorii emigraniów: 

a) recemigranei, którzy przyDyli do Połskt z Ameryki najpóźniej w sierpulu 1923 r. 
1 zamierzaliby teraz do Ameryai wracać. KHecmigranci cl mogą zabierać zo sobą do 
Ameryki żony I dzirei dn lat 16, chsćby (e nigdy jeszcze w Ameryce nie były: f 

b) Źowy i dzieci do lat 18 peinych okywateli ameryxańskicis 

e) osoby, udające się dp Ameryki w sprawach humdlowyci lud zawodowych. 
©soby. należące do powyższych kategoryj, winny kałychrmniast zgłosić się dv nas ze 
wszystkhiemi dokumeniami, celem Gitrzymumin bliższych iaformaeyj. 

3) Reemigranci, którzy przyjechał do Polski przed sierpniem 1923 r., wszystko jedno, przed wojną 


1% 


czy po wojnie, o ile juź nie mają wia amwrykańskień,. wyjeżdzac obecnie Bie mogą, jednak — jeżch | 
cheą do Ameryki wracać — powinni nadesłać nam jtiź obsenie wszystkie dokumenty, stwiezdzające pob.t M 
ich w Ameryce, gdyż zapewne przy rozpoczęciu wydawania nowych wie oni będx mieil. pierwszeństwo. 3 

4) Emigranci, którym konsul zwróci niezałatwione podania o wizy, powinn nas © tem nèiych- ` 
miast zawiadomić. Š 


5) Emigranci, którzy posiadają numerki, dzyli karly wstepu do konsulatu awerykańtskiega nie 
mają po co przyjeżdżać obecnie do Warszawy, jednak powini nas ża wiadomić, na jaki dzień aumerek otczyrasii 


SKANDYNAWSKO-AMERYKAŃSKA LINJA 
KRAKÓW, UL. RADZIWIŁŁOWSKA L. 35 
Uprasza się o zwracanie uwagi na dokładny nasz adres. 1312 3 0 


CEE 


wa 
Marszałkowska 
Ł 


Największe okręty pomiędzy Europą i Kanada. 
Najkrótsza droga z KRAKOWA do KANADY i do AMERYKI. 


Baczność rolnicy! Znaczne ułatwienia dla rolników, wyjeżdzających do Kunady. Wszystkie :nformadgjo 
można otrzymać w naszych biuracn. 


Ważne dla wyjeżdżających do Amerykł 
Reemigranci winni — celem zaoszczędzenia sobie znacznych kosztów podróży — nadsyłać nam nocztą do« 
wody ich pobytu w Ameryce, na podstawie czego będą mogli wrógić do Stanów Z1. A. P. Jur na'wiosnę b. r. 
Taryfa kolejowa na kolejach Canadian-Pacific została obniżoną. 


Okręty odchodzą co kilka dni. ~ Okręty odchodzą co kilka dni. 


Obsaerne i wygodne m O = dla klasy trzeciej, obfita I urozmateona kuchata. 
Szczególną opieką otaczane są podróżujące samotnie kobiety i dzieci. 


Biuro cenirałne: Warszawa, Marszałkowska 117, tel. 231-46. 
Adres telegraficzny: GACANPAC WARSZAWA 1316 1 0 


FILJE: Lwów, ul. Gródecka 93; Białystok, ul. Sienkiewicza 5; Wilno, ul. Wielka 41; Kraków, 
ul. Radziwiłłowska 29; Brześć n/B., ul. Steckiewicza 29; Tarmopel, ul Tarnowskiego 3. 


UWAGA! Wszelkich infogmacyj udziela bezpłatnie oddział KRAKÓW, UL. RADZEIWIŁŁOWSKA 29. | 
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„Compagni Générale 
Transatlantiene 
Warszawa, ul. Hrólewska 27. Adres telegraficzny: >TRANSATPOL«. 


Komunikacji. POLSKA — FRANCJA, BELGJA. 


Stała i regularna komunikacja między GDAŃSEIEM a DUNKIEREĄ (å godzłny od Paryża lab Antwetpji). > 
Cena kajuty I-szej klasy 500 franków iranc., kajuty IM-ciej klasy 250 franków franc. 
Ceny wraz z utrzymaniem. — Kuchnia francuska. 


Zwracamy uwagę pasażerów do Francji i Belgji, że podróż naszemi okrętami wynosi obecnie taniej, niż | | 


iądom przez Niemcy. tc p. 
Najbliższe odiazdy z Gdańska: 


20 stycznia okrętem „Virg.nie*, 27 stycznia okrętem „Kentucky“, 6 lutego okrętem „Virginie“, 12 lutego okrętem „Pologne“. 
20 intego okrętem „Virginio“. 


Stała i regularna komunikacja do KUBY (La Havane) i MEXSYKU (Vera-Cruz) dnżemi, Jnksnsowo 
urządzonemi okrętami. Pasażerowie w 2- i 4-osobowych kajutach. Cena biletów: do Kuby — 75 dolarów; do 
Mekuyku — 80 dolarow. Najbliższe transporty odchodzą x Warszawy 11 i stycznia b. r. — Po szczegó” 
łowe informacje, dotyczące wyjazdu do powyższych krajów, prosimy zwracać się do: 1313 


„Compagnie Générale Transatlantique“ (French Line) 
Warszawa, ul. Królewska 27. Lwów, ul. Gródecka 83. Brześć nad Bugiem, ul. Mikołajewska 32. 
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